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SAZETA LWOWSKA
w d si.n l. .  g.fcuDie C-sla, pa pałwiBis 5 wjjątklMB sdaisisl 1 dal

ijiMSByck.
m r  »>•: kaaatija w s l t j in  1 n  prawiaoji f  WIlCc 5 0  f .

Stara Kadkkaji 1 Afcatalsiracjl i l .  P « iv i l i  fe. — Bkapaiyąja aJejieows 
i WBiiajieaw& «1. Caanieskiega 13. Pojaa/»w Bauera io jafcjei* w Skib od jej i, ai. 
*H«».,TŁlecti.r. 13, w KakLuBie, Pranw ij* C& wąi.syns 7„ w Srafiks*! S Marach 
MirasiJMw. — Łuty niMy Iraakawad,

SsklKBMj. atwarto waisa ad apłaij. Kasta P, X, i, Kr. aM.SSS* 
malwu Balakejf Kr. 193, -  la l.f.B  AAMl*iitr.«ji l i ,  

P R I K U M I R A  T A I

*f Łw.wi.3u laitawj ................. .... , . , . 39 ST™
„ „ i  daitawą, , . . . . . .  , .     . 33JMk

« ru iy tk i pautawą w Paliw  ..............................   ■ , . . 35 Mk
* „ w  luyak pańctw aak .....................................................30 Mk

Gaay a g t« a ia i (aaaaiiw): WJarss aaapai. 1 tuuw f lab jaga auajiea l.Mk59f„ 
tabalaryesay i li^ukawy 1 Mk 89 1, — Drabms afłanafcia ya 49 1., ad wynsn 
tiritm  draklau - (jdwAjKie.

NadmiaBO■}. M.kraugja pa 4 Mk, pa kraalna 1 kamaalkaty 5 Mk, sa wiara
4 lanawy lak jogc *wj«s Miary aaspar.

{.gtaaoBia w Dsisaalka anędawjm pa 3 Mk, taaal^aana 1 Sissbawa pa 3 He 
59 lafi. sa wiom aaMpar. 4 *anawy lak jaga nlajiap.

W«sy*tisł agtwsauia pnyjnaja AdaÓBiitiacgi .kasaty Łw iweM**", » w4r,
PwSwale L X, w gaditeaala ad 8—i  i ad 5—7,

CJZĘŚO U R Z Ę D O W A ,
Prezes sądu apelacyjnego we Lwowie 

lam aiowat oficjała kancelaryjnego Stefitaa 
Zahajewicia w Kaliszu starszym oficjałem 
kancelaryjnym w IX. klasie rangi z pozosta- 
wieniem w dotychezasowem miejscu cłn- 
ibowem. __________

Prezydent dyrekcji poczt i telegrafów 
we Lwowie przeniósł praktykantkę Amalję 
Graffównę z Sądowej WiBini do J :  worowa,

i

U S T A W A
1  dnia 15 lipca 1920 r. 

w przedm iocie rozciągnięcia obowiązu­
jących  przepisów o nadzw; czajnyeń do­
datkach droży źniany eh dla em erytów 
eyw iin;eb , oraz wdów i  s ie ró t po n lab  
da emerytów wojskowych, oraz wdowy 

i  siero ty  po ń ieh .
Art. 1. Moc ustawy 1 dnia 5 marca 

1920 r. «w sprawie zmiany ustawy z 4ma 
kl iipci 1919 r. (Di Pr. nr. 65, poi, 992), 
orai ustawy 1 «a:a 8 styesn a 1920 r. (Di. 
^Bt. nr. 4, poi. 18) o przyznaniu dla ey- 
wiiaycb emerytowany eh fuakcjonsrjusiów 
państwowych, kolejowych dla nauczycieli 
czkół powsieohnych, Średnich i wyższych, 
jako te i dla wdów 1 sierot po nich, « r .i  
księży emorytów nadiwyciajaego dodatku 
dreijźniane*o“ (Di. Ust, nr. 22, poi. 127, 
rok 192uj roiciąga się na byłych wojsko­
wych ofioerów, duchownych urzędników 
Wojskowych 1 szeregowców b. arr.ji rosyj­
skiej i anstrjaskiej, o ile pobierają le  Skar­
bu emeryturę lub lasiłki 1 tytułu służby 
swe, w armjaeh odnośmy ch państw zabor­
czych, orai na wdowy i Bieroty po nich, o ' 
be te ostatnie pob lrsją  le Skarbu pensję 
Wdowią lub sierocą z tytułu służby ich mę­

tów albo ojców w jediej le  wspomnisiyob 
wyżej armji.

Art. 2, Uchwałę Sejmu ust&wodawcse- 
go 1 dnia 1 łipea 1920 roku, by, roipo- 
*i ą , siy • od miesiąca eierwoa 1920 r. do 
czasu- wejścia w życie u hwalić się mającej 
przez Sejm ustawy emerytalnej wypłacano
00 miesiąc dętychcsaiową emeryturę, wiglę- 
dnie pensję wdowią lub sierocą, rentę lub 
dar 1 ł , sk wrai ic  wsiystkiemi ffzypada- 
jąoemi dodatkami droży imanymi w podwój­
nej wysokości, — roiciąga się na b. woj­
skowych b. armji rosyjskiej i austrjaokiej, o 
ile pobierają ze Skarbu polskiego emeryturę 
lub u siłk i 1 tytułu służby swej w armjatb 
odnośaych państw inboreiyck, orai na wdo­
wy i sieroty po nich, o ile te ostatnie po­
bierają se Skarbu polskiego pensję wdowią 
lub sierocą 1 tytułu iłutby ich mętów lub 
ojców w jednej le wspemnisnych wyiej 
armij.

A t. 2. Ustęp b. art. 5 ustawy 1 dnia 
21 li^ea 7919 r. (Di. Pr. nr. 65, poi. 292j, 
roisiericnej ustawą 1 dnia 4 lutege 1920 r. 
Di. Ust, nr. 13, poi 68) na emerytów woj­
skowych traei moc obowiąiująeą

Art. 4. Wypłatę dodatku droiyiniane- 
go, wymienionego w art. 1 niniejsi-j usta­
wy, uBkutecinisó nalety pociąwsiy ad dnia
1 stycznia 1920 r.

Wyf ł tę emorytur w podwójnej wyso­
kości, wymienioną w art, 2 niniejaiej usta­
wy, utkuteciniać naleiy od dnii 1 cierwca 
1920 r.

Art, 5. Ustawa niniejsia wchodii w iy­
eie 1 dniem jej ogtosienia,

Art, 6. Wykonanie niniejsiej ust*»/ 
poleca się Ministrowi spraw wojskowych w 
porommieniu 1 MiniBtrem skarbu.

M srsiałek:
(—) Trąmpceyńthi.

Preiydent Ministrów i Miaister Skarbu: 
(—) W, Grabski, 

Minister Spraw WojBiowycb:
( —) J, Leśniewski.

(Di. Ust, £ 1. P. Nr. 67 1 dnia 4 sierp­
nia 1920 r„ poi, 452),

aFnewainlk aaukowy 1 Utaraaki3, dadatak wlcalfany ainymają tyłka osia; 
i ydhaanl abaBsmai .Manaty uwawakiaj" aa paławy raaiaaj piaaamaraty fi. 99 K. (43 MkjJ 

nfnewaiBlk*1 aaataa pi«nwizawaar kautaja 139 K. (94 Mk.)
Łlaty I pruayłld igkefiitw aalczy pnaaylać da Badakfii LJt*ijai aA»lUe pod 

64irą»6B; Lwtw, uł W ale w* iii, 31, J pijtre (aad wtaaBiaam).

Rozporządzenie Rady Ministrów
o dodatkach za wysługę lat, względnie trzechlecia, za studja wyższe I dodatku dro- 

źyźnianym do płacy zasadniczej funkcjonarjuszów państwowych.

(Ciąg flslsiy),

Załącznik Nr. 1.

GZĘSÓ TBLEOIA-

W z o r y  i  t a b e l e .
Do art, 11 ro i;o rią iiez ia  Bady Ministrów 1 dnia 5 sierpnia 1920 r,

P  B O T O K U L
posiedienia Komisji weryfikacyjnej p n y ................. ................................................. ....
(władia, priy której komisja istnieje) w . . . . . .   ...............................L(m êisooiro^ )
w dn:u  .......................................... .... . , , . w sprawia lalieienia popnedniej służby
w p a ń s tw ie ....................................................................... służby Bamoriądowej w . , . .
..............................................praey aawodowej j a k o ..........................................

do wysługi lat panu (pani) N. N., (charakter służbowy i władia, uriąd, w którym pełni
służbę) w myśl ustawy 1 dnia Di,
U. B, P, Nr, . . . . . .  poi,  .................................... roiporiądienie Bady Ministrów
3 dnia Di, Nr. , . , . , poi, 1 1 1 . .

O b e c n i :
Pnew odniciący.............................................. .........................................
Członkowie.  ..................... .... , ,  ..................................

Delegat Skarbu   1 i
protokulant ................. .................................
ewentualnie Beferent  ...............................................................

Komisja ibadała iłoione pries pana (panią) NN, ................. ..............................................
a) dekumenty oryginalne (taświadcieni* oryginalne)

8 .......................................................................................................................................................
i t. d,*)

b) wienytelne adpisy

*) Wymienić dokładnie treść każdego dokumentu i oias, na jaki opiewa np. (de­
kret) pismo nominacyjne na Starostę w . . 1 dniem ,

■ . 1 poświaduenie stwierdiająee służbę w urzędzie gminnym — w cha­
rakterze . . . p riei cias od . . do . , ,

1 wolnieaie le stakowiska komisaria 1 dniem , , , i t, p.

jjafju Bańkowska. 22}

Piosnka sotniom .
(t-iąg dalsiy),

Za łączką eiągnęła się gęstwina oij- 
Hożych k lewów, gćiie pośród rudych i po- 
inarańczowyeh iiści, odbijały ciemnym soeiy- 
®tym fioletem d>jn»le jagody.

B.sieńskt usiadł na najbliższym puiu 
1 priygiąwsiy ku sobie gałąź, pociął ibierać 
* aisj ustismi jagody; Hanka priewiesiwszy 
kosiyk p n e i ramię, iapusc,łt się nieco w giąb.

uszu Jzsia dobiegał trzask łamanych gs- 
*4zek i rozbawiony głos,

— M m już pół koszyka, same dojrzałe, 
®fidą Tsme konfitury!
, Nagie krzyknęła prierzźliwie, opuściła
koszyk na ziemię 1 przypięła do Jana ni* 
>Hyt mna le  strachu, Chwycił ją w pół 
1 Utrzymał, bo byłaby upadła na ziemię,

— Co się stało, na miłość Boską?
— Wąż, wąż, tam w ciynowym gąiicsu, 

*pełinął mi na nogę, o, Botel
— Alei to nic strasiaiego, tutaj niema 

Mowitych płazów, to był pewnie jakiś nie­
winny iiskroniec,
. Leci Hanka drżała ciągle, bliska lem-
'‘ttuia.

— No, siostro, siestriyozko, prosię się 
2?fokoić, niema się czego brać, to zupełne 
*l*winne stw or-erz wąż litewski, lapewna 
fntomek jednego 1 tyeh świętych węiów, 
*»ze piły mleko z dłoni ludikiej i sypiały 
ta  Iny fiseku  wruz z dziećmi. Ukąiit panią?

eiy bili? — O, jak pati drży cała, jak bije 
serce,,.

Tulił ją do siebie silzie, coraz silniej 
i mówił niskim, wzruszeniem nabranym 
głoBem

Leei H*nka opamiętała aię wreszcie 
i przyszła do Biebie. Wysunęła się 1 jego 
cbjęć i prawie gwałtownym gestem, odrzu­
ciła opasujące ją ramię. Rosiński zmieszcł 
się i zaczerwienił, jak student.

— Przepraszam — wyszeptał,
— To ja, prezpraszam pana, zachowa­

łam się głupio, jak pensjonarka, ale *ąż 
jest to jedyna rzecz na św icie, której się 
strasznie boję, właściwie nie boję, ale brzy­
dzę do szakńitwa i gdy nagie p. cz.łam na 
nodze to zimne dotknięcie, zmartwiałam 
poprostu,

W okolicy, gdzie się wychowałam, zu­
pełnie, węiów nie było 1 wyrobiłam -sobie 
o' tyeh stworzeniach jakieś niesamowite 
po ęeie. To watyd i śmieszne zarazem. Do­
tykałam nieraz strasznych ran, po prostu 
miałam w ręku ludzkie wnętrzności, a teraz 
urządziłam taką głupią Sźenę z wężem, 
Skandal. Jak ja musiałam idjotycznie wy­
glądać I

— Nie wiem, jak pani wyglądała, ale 
w tern wzruszeniu, w tern dzieemnem nieco 
przerrżonie, uj&wn.ł się cały wdzięk paninej 
kobu 06 % taj kobiecości którą faul tak 
carowo zamyka i ukrywa, jak zbrodnię. — 
Jak pani myśli, ozy to nie była dia innie 
satysfakcja, ie  ja, który eoditeńina każdym 
kroku odczuwam upokarzającą wyższość pani, 
tak fizyczną jak i moralną, — mogłem się 
okazać mężczyzną?

Mimo tych wezyitkieb frazesów i sta­

rannego unikania istoty rzeczy, fakt pozostał 
faktem; tak :eóno jak i drugie myśisio tylko
0 tej asie, która ich na moment rzuciła sobie 
w r tmio a. Oboje byli zmięs* ni. rozmowa 
nie obcują się wiązać i rwała się eo chwila,

— N.e będzie pani już więcej szukać 
jsgód?

■— O, nie, straciłam ochotę, zresztą 
chłód mnie przejął, — wracajmy już,

— A gdzie jest koszyk?
. — Został tam w krzakach; nie pójdę 

po niego, boję się; może tam jest całe wę 
iowisko. Powiem Jarkowi, leśnemu, aby go 
przyniósł i niech teg? węża zabije, jeśli go 
spotka,

— Nie; poco zabijać, niech sobie żyje, 
nie pani p m cie i złego nie uczynił — zao­
ponował Jan, zdjęty nagłą sympatją dla 
iwsersęeia, któiemu zawdzięczał chwilę za- 
pom&ienia i szczęścia, Gdyby miał pod ręką 
t«go zimnego sdraj ę kuśioiela, byłby mu 
podi&u&ął zo-ien litewskich kuaigssótr spo­
dek ssleka i miedu w d 'ięt - aynue? ofierze.

mJsdnak od tej chwili, o której żadne 
z niob nie mogło pomyśleć bez drżenia, coś 
się popsuło między nimi. Zuikła dawna po­
ufałość i bessesy, s iewymuszony sposób ob­
cowania, C raz rzadziej i coraz mniej siew ­
n e  zjawiało sig w uatach Jana określenie 
nsiostro". 31 dł i czerwieniał, gdy pochylał* 
*i§ nad nim przy codziennych z* biegach le 
karakich; zapach j *j wIosót, dotknięcie jij 
rąk mąciło mu zmysły, zagryzał do krwi usta, 
aby n i wybuchnąć, gdy zwykłym sob e, 
miękkim geBtem brała jego twarz w dłonie
1 skierowywała ją odpowiednio Walczył 
z sobą, eałym wysiłkiem ewaj dsść zrmztą 
8łsbej woli, powtmaftjąe ipkip w wiicRej

litanii, ie  jest pariasem życia, który niema 
jAra^a myśleć o miłości, gdyż normalna 
młoda kobieta moie odpłacić mu tylko lito­
ścią albo obrzydzeniem, Mimo t«go wszyst­
kiego jednak, budziła się w nim długo uśpio­
na, tłumiona namiętność. Zaczynał kochać i 
cierpieć,

A Hanka nie była ślepą; czytała ry -  
znauie u głosie, który kłamać nie umiał, 
w wyrazie twariy, w której czytała jak 
w otwirtej księdze To samo mówił jej teraz, 
co priid  laty w Pilawińctch, nie i wszystko, 
Nawiązywała s<ę srów nić, brutalnie przez 
nią zerwana, dalszy ciąg melodji przerwanej, 
inna iwrotka pieśni,., Tylko to jni nie było 
to simo, nie mogło być tern samem, bo 
wtedy przed laty nie było ani obrażonej 
dumy, ani kłamstw, ani wstydu, co nakazy­
wał raczej zniszczyć dwa życia, niż się upo­
korzyć.

— Więc co? więc co? — powtarzała 
Biedząc szmotaie w eweim pokoju i śeiBk&jąe 
dłońmi pulsującB skronie. Zostawić wszystko 
i uciec daleko; przedzielić się znów od niego 
bojowym frontem w morzu nędzy i bólów, 
jakiem wzbiera wojna, zatopić, zgubić swoją 
własną kroplę. A jego zostawić sinego, 
z tern nieszczęściem bez dna, ze Błabą, 
chwiejną naturą; rzuć ć go jak łachman, 
popełniwszy wprzód dwie zbrodnie, rozpali­
wszy w nim dwie nadzieje, dwie żądze?! 
Gzy moie grać dalej lichą komedię, kłamać 
i ndawać, ezekoć ai przyjdiie ktoś i palcBm 
na nią pokaże i zedrze jej maskę z twarzy ?„

(Giąg dalszy nastąpi),



%

2.

c)
i t. d.*) 

deklaracje świadków
1..................................

i t  i * )
1. Przy rozpatrywania daknwenfów sie nasunęły się komisji ładne wątpliwości, 

pociem komisja powzięta jednogłośnie (większością trzech, czterech głosów) następującą

UCHWAŁĄ:
Panu (pani) N. N................................ (charakter słuibowy) zalicza się do wyaługi

lat z poprzedniej stałby w państwie . . . ...................................... .....................................
słałby sam orządowej...........................................................................Pracy zawodowej w cha­
rakterze ................., ....................................................... (np. adwokata, lekarza, iiłyniera, star
azego Strzelca, ślusarza maszynowego, strałnika-leśaiczego i t. p.) — ezss o d .................
do . . . . . . .  . ogółem l a t ..................... miesięcy.........................dni . . . . . . .  .
w myśl ust z d n ia .......................... D i  U N r , .......................
p9Xi • • * • •

2. Przy rozpatrywaniu dokumentów stwierdzono:
a) łe  w czasie o d ..................... d o ................................. spełniał pan N. N. zajęsie

(określenie zajęcia), jako zawód poboczny obok zawodu głównego (wy­
mienić) ;

b) ie  praca zawodowa w czasie o d ..................... l o ..................... . n i e  przy­
sposabiała, nzdolniała pana N. N  , . do sprawowanego
urzędu, ale szła w innym zupełnie kierunku;

c) łe  praca zawodowa spełniana o d ................. do . . . . . .  polegała na
pełnieniu tylko czynności podrzędnych, nie dających jakiejkolwiek wprawy, 
doświadczenia i wyrobienia, uzdolniająeych do obecnie pełnionej słuiby 
piństwowej.

Po ząrządzeniu przez przewodniczącego głosowania, przyjęto jednogłośnie (większo­
ścią trrech, cztereeh głosów) ustępującą

UCHW ALI:
Panu (pani) N N................................(charakter cluftbowy)

a) zalicza sie z poprzedniej Mriby ii państwie  ...................................... .
samorządowej w . . . . . .  . praoy zawodowej w charakterze . . . .
..................... ( n ,  adwekata, lekarza, handlowca, leśnika) do wysługi lat

za czsb o d ..................... de . . . . .  . ogółem lat . . . .  . mie­
sięcy  .................w myśl ustawy z d n i a ...................... . Dz. U, E.
P. Nr   poz. . . . . . .  Sit........................

b) n (e zalicza się natomiast czasu pracy zawodowej od . . . .  do . . . .  .
(zajęcia w . . . . . . . od , . . . . . . do . . . . . . . ) .

Delegat Skarbu sie wniósł sprzeciwu.
3. Prsy rozpatrywaniu dokumentów ęo do pozycji a) nie _aasuaęły s‘ę komisji ła ­

dne wątpliwości, natomiast co do .pcsycji b) stwierdziła komisja ,brsk dokładnie okre­
ślonego czasu i charakteru zajęcia. jakiemu sie pan N. N. wówezzs oddawał — czy był 
te zawód, główny, czy jylko u,boc5ne;zajęcie, Oo do poi. c) lwróoit uwagę członek ko­
misji, p a n ..................................- łe  prze* zawodowa np. na roli nie stoi władnej łączności
i nie daje przygotowani*, kwalifikuj! i doświadczenia uzdalniającego do słałby p a liw o ­
wej, spełnianej obecnie przez p. N. N.

Po zarządzeniu prze* przewodniczącego głosowania, przyjęto jednogłośnie (większo 
ścią trzech, czterech ftasó *) ustępującą

UCHWALĘ:
Panu (pani) N. N, .  ..................... = . . . . (eharrktir słułbowy):

a) zalicza się z poprzedniej słałby w państwie  ......................... słałby samo­
rządowej w . . . . .  . . . . . . . . , pracy zawodowej, jai . . . .
. . . . . . . . (np. adwokata, technika i t. p.) od wysługi lat czas

o d . , . . .  . ,  d a ...................... ogółom l a t .............................. miesięcy
.     . . ,  doi   w myśl ustawy z dnia
■ . . . . .  . Dr. U, B P. Nr*. . .  . , ■ poz, . . . . .  art. . . . .

b). odnośnie, do ciasu o d .........................Ao . . . . .  . wstrzymuje eię orzecze­
nie i przekazuje się . . . . . .  . (w łdzy) do uzupełnienia celem dokła
dnego stwierdzenia granic czasu i charakteru zajęcia, jakiemu p, N. N, . .
..........................................  wówe-as się oddawał.

Odnośnie do. zaliczenia oiibu . . . . . . . . .  d o    . delegat
Skarbu lałoiył sprzeciw.

Ciąg dalszy
d n i a ......................................komisja w tym samym układzie, jak powyżej
a) Po lbadaaiu uzupełnień, przeprowadzonych priei władzę ( Jó ra  przeprowa­

dziła dochodzeni ) komisja stwierdziła, łe podniesione na poprzedmem pbiedzeniu
wątpliwośei zostały (w rupsłnośei) usunięta i po zarządzeniu przez przewodniczącego 
głosowania, powzięta jednogłośnie (większością trzech, csterech głosów) ustępującą

UCHWALĘ:

Panu (pani) N. N. (charakter słuibowy) zalicza się — nie zalicza się z poprzedniej
słuiby w państwie .  ................................. słuiby samorządowej w .............................   .
pracy lawedowej, w charakte7Z3...................................... (np, komiwojaiera, dedektywa)
dodatkowo czas od . . .   d o    ogółem l a t ....................
m ie s ię c y ..................... .. dni     razem z poprzednio zaliczonym czasem
.   lat. m iesięcy................. .... . . ,  d n i .............................

Delegat Skarbu utrzymuje ltłoiony poprzednio sprzeciw.
b) Po lbadaaiu uzupełnień, przeprowadzonych ptzez  .............................................

(władzo, która prieprowadziła dochodzenia) komisja stwierdziła, łe  pan (pani) N, N. 
lajęty był a) np. w bielskiem Eoie T. S, L., jako sekretarz prowadzący czytelnię
w .....................................  przez lat p i ę ć  lajęcie to jednak
nie bjło  zawodem głównym pana N. N., było tylko lajęciem obcasem , któremu pan 
N. N, oddawał się w miarę mciności i wolnego czzsn.

W uwzględnieniu jei nak okoliczności, łe  praca ta uidolniła p, N. N. do sprawo- 
wania obecnie przezeń pełnionej słałby, komisja powzięła jednogłośnie (większością 
3—4 głosów) następującą

UCHWAŁĘ:

P a iu  (pani) N. N. (charakter ełuibowy) zalicza się z poprzedniej ełułby w pań­
stwie . .  ...........................   , ,  ełułby s» mors ądow^j w .............................................. pracy
zawodowej, ja k o ............................................ . której to słuibie, zajęciu oddawał się pan
N. N. obok swego zawodn głównego — w charakterze...................................... (np. kon­
duktora trt mw aj a) z wykazanego czasu lat 5 dodatkowo jedynie lat 2 razei z poprze­
dnio zaliczomemt l a t . . . . .  . . . , uwzględniając okoliczność, łe  oddając się temu 
zajęciu, pan N. N. uabył kwalifikacji i doświad-zenia, nidolniającego go do spełnianej 
obecnie słałby państwowej w 'harak e rs e ......................................

Przeciwko powyłszej uchwale delegat skarbu zatoiył sprzeciw, nadmieniając, łe 
wobec założonego poprzednio sprzeciwu co do czaau o d ......................................

* /  Wymienić dokładnie treść kcł^ego dokumentu i czas, na jaki opiewa np. de­
kret) pismo nominacyjne na 3tarostę w ......................................z d n ie m .............................
.................................... poświadczenie..stwierdzające słuibę w urrędzie gminnym — w cha­

rakterze ..............................................  « pnez ci&b od , , * . . . . . .  do ,
i , ,  ....................... zwolnienie ze eUn#wi*k» komisarza i  dniem i t. p,

d o    sprawę należy uważać jako wypadek wątpliwy
i eelam rozstrzygnięcia eo do obu posyeji, przedstawić ją Badzie Ministrów,

4. Prsy rozpatrywaniu dokuma~tćw, okoliczność, łe  sajęcie pana N. N, sprawowane 
było tylko w pewnych 'odstępach czasu (sezonowo) — nasunęła się wątpliwość co do 
charakteru tego ssjęcta, które nie było prawdopodobnie zajęciem stałem ale sprawowane 
było tylko ubocznie — nie wyklucia to jednak pewnego wyrobienia pana N. R w kie­
runku obecnie przezeń zajmowanegr stanowiska.

Bównieł podniesiono wątpliwośei co do autentyczności dokumentów*).
Po urządzeniu przez przewodniczącego głosowani a ,. przyjęto jednogłośnie (większo­

ścią trzech, a tereeh  głosów) następującą

UCHWALĘ:
Sprawę zaliczenia p. N. N. lat poprzedniej słałby w p a ń s tw ie ..............................

...............................   . . , słałby samorządowej w .................................   pracy
zawodowej w e h ira k te rze .............................................. (ap. handlowca, agronoma) w myśl
ustawy z dnia  .................  Dz, U. Nr. . . . . . .  poz. . . . . .
art..................................nwała się za wypadek wątpliwy i postanawia przedstawić Badzie
Ministrów do decyzji.

5. Przy rozpatrywaniu przedłożonych dokummłów komisja ustaliła, łe  w csssie
od . . . .   .....................do . . . .   .........................pozostawał pan N N. na urlopie
bez uposti«nia — pełaił dobrowolną słułbę wojekową i t. p.

Po zarządzeniu głosowania przez przewodniczącego — komisja powzięła jednogło­
śnie (większością trzech, czterech głosów) następującą

UCHWALĘ:

Panu (pani) N. N.................................   (charakter słułbowy) zalicza
się do wysługi lat z poprzedniej stałby w p a ń s tw ie ........................................... , , słuiby
samorządowej w ............................................   pracy zawodowej, w charakterze.................
. . . . . i . . . , ,  czas od do

ogółem l a t ................................ m if s ię jy .............................. . ,  dni  .................
w myśl ustawy z dnia . . . . . . . . . . .  Dz, U, B. P. Nr...........................   , , ,
poi.............................. . , art.......................................

Odnośnie dc czasu o d ................. .............................d o .............................................. ....
w którym pan N. N. pełnił dobrowolną słułbę wojskową — pozostawał na urlopie bez 
upozałenia, komisją wstrsymuje ostateczną decyzję, a ł do wejście w iy,>ie ustawy o pań­
stwowej stułbie cywilnej (ustawy o stułbie nauczycielskiej, ustawy o stułbie policyj­
nej i t. p.).

Podpisy przewodniczącego, członków komisji i protokolanta.

Załącznik N r. 2.

Do art. 11 rozporządzenia Bady Ministrów z dnia 5 sierpnia 1920 r.

Li . . . .

Komtaja weryfikacyjna p rz y .............................  (władza, prsy której komisja
istnieje) na posiedzeniu w d n i u ......................................w stułbia zaliczenia poprzedniej
służby w Państw ie   słałby samorządowej w ..........................
pracy zawodowej w charakterze.............................................. (np. leśnika, adwokata, ślu­
sarza i t. p ,) do wysługi lat do dodatku za trzechlecia pana (psni) N. N........................
(charakter słułbowy w myśl ustawy z d n ia    Dz, U, B. P, Nr. . . .
poi, . . art. . . rozporządzenia Bady Miniatrów z d n ia ....................................Di, U. B, P.
Nr. . . . poi, . . powzięła następującą uchwałę:

(uchwała z protokołu posiedzeiia komisji weryfikacyjnej),
W myśl powyłszej uchwały, proszę:
1, oddawania daUzycn zarządzeń w myśl art. 10 rozporządzenia Bi*.j Ministrów 

z dnia
2, a) o zarządzenie uzupełnienia dokumentów (wymienić których) przez t ,  p, usta­

lenie granic eiasu, stwierdzenie cbaraktern słałby;
b) przesłuchanie świadków eo d o  i t  p. (iak w uchwale);

3, przedstawienie ak tó r sprawy, jako wypadku wątpliwego, Badzie Ministrów ee 
lem powzięcia decyzji,

W wypadkach od 3. następuje umotywowanie podniesionych wątpliwośei jak w pro­
tokole posiedzenia i wniosek przewodniczącego komisji co do zaliczenia, względnie nie- 
zalicseaia czasu wysługi, np.:

I. Wobec wyłej przytoczonych wątpliwości — komisja uznała powyisiy wypadek 
jako wątpliwy — pozostawiają* rozst iygaię«ie Bady Ministrów. Z uwagi jednak, łe
stułba », N. N, w czanta od . . . . . d o .....................pozostawała w pewnej łączności
ze słułbą państwową pełnioną obeciie komisja uwałiłaby *a usprawiedliwione z wyka­
zanego czasu lat 8 */* zaliczyć do wysługi lat 3, albo

II Wubec wyłej przytoczonych wątpliwości — nadto wobec braku momentów,
którędy usprawiedliwiaj zaliczenie czasu pracy (np w przedsiębiorstwie trsmwajowem) 
do wysługi lat — Komisja wyraiiła zdanie, łe sprawę zaliczenia p, N. N. tych lat do 
wysługi należałoby załatwić odmownie.

Data \
Podpis przewodniczącego 

j Załącznik N r. 3.

Do art. 11 rozporządzenia Bały Ministrów z dnia 6 sierpnia 1920 r.

L...............

Do
Pana N. N.

(charakter służbowy)
Przez Pana Starostę, Inspektora Szkolnego cte.

Komisja weryfikacyjna przy  .........................................(włzdza, przy której komisją
istnieje) uchwałą z dnia   L. pręt................... samorządowej
w ......................................................   . , Dz. U, Nr. 05 poz. - * • • w t............... czas od
 do . . .    ogółem l a t ....... ...........  miesięcy
...................................... d n i ......................   . nio zaliczyła natomiast z wykazanego prze*

Pana czasu............................... lat,
Od tej uchwały nie przysłiguje Panu żadna oflwłaaie.
Na podstawia powyższej uchwały, przyznaje Panu dodatek za wysługę lat zaliczo-

•/#.
nych w palnej liczbie............................... (np. ośmiu, dwunasta) nadto
lat spędzonych w służbie państwowej polskiej w wysokości . . . .

B eatę  z&liezonegu esasu w ilo śc i......................... (np. siedmiu miesięcy,
czternastu dni) uwzględni się prsy najbliższym wymiarze za następną wysługę lat (i* ;
stępay dodatek za tnechlecie) w terminie oznaczonym w a r t ..................- uatęp ostatni
ustawy z dnia . , ,  .......................Dz. B. P. N r..................... poz. . . .

Bównocześnie doliczam Panu — na podstawie przedłożonych dokumentów, którenU 
w ykauł Pan, zgodnie z postanowieniami art, , . , rei. B. M. z d n ia ..............................

*) Przytoczyć wątpliwości np. brak pieczęci — data wjstswienia przypada n* 
czas rozwiązania tej irstytieji, która poświadczenia odnośne wydała — treść dokumentu 
nie zgadza się z warunkami w danem wieum  i czasie — wewiętrzne sprzeczności W 
treści aktu — osoba podpisana jako dyrektor — sekretarz i t, p. nigdy w danej insty* 
tucji l ie  pracownia,



Ds> U. B, P. Nr............... pyz. . . . .  (ap, 8, 81/*- ^  6) aormalaych lat studiów wyż
w  cŁ a a - . ....................   zakończonych przepisanymi egzaminami w wysoko­
ści . . .  . (np, 12%, 15, 17%, 20) %  pańskie] pensji zasadniczej, t. j ........................
mk polskich i zarząd aa równocześnie ssygnowsnie całego dodatku aa WTsługę lat i ta
■tdja wyższe w łącznej kw ccie....................   mk, polskich miesięczni, yoeiąwszy ód
1 lipca 1920 r. ■

Data
Podpis

(Ciąg dalsn  nastąpi).

Z frontów.
ttamnttat utabb gwenliegi

Z dnia 27 sierpnia & r.
F  ' o n t  p ó ł n o c n y
Sftuacja be-, zmiany,

F / o n t  ś r o d k o w y :
Zdobyci nasza p.a pognaniem pruskiem 

* ciągu 26 bm,, powiększyła si§ o 4 działa, 
*0 karabinów maszynowych. orat m a nny 
**pas Hi. *erj łu wojennego. Uprtedtająe pla­
nowany p ite ; nieprzyjaciela m  dzień 26 bm., 
Itak na Bi teść, oddziały I I I  Dy w L g., dnia 
•5 b. m., przeszły do energicznych działań 
*»ezepnyeh, Główni kolumna nieprzyjacielska, 
*Mkoczona na stacji Żzhimka, podczas wyła­
dowywania, przez ogień na bliski dystans, 
*Obtała zdziesiętkowana, Wu ęto przeszło 650 
Jeńców, 11 oficerów linjovycb, 2 oficerów 
Sztabu gener., 12 karabinów maszynowych 
1 4 samochody ciężarowe, Dowódca 57 dyw. 
Bcwieckiej i szef sztabr 'olegli,

F r o n t  p o ł u d n i o w y ,
7  rejonie na w.chód od Lwowa, eięikie 

J*)1» które zwłaszcza pod Dziedziłower*. 
diiw 26 b, m,, dochodziły dc wysokiego na 
P‘ęeia, W rejonie Bóbrki i Swirza, odparto 
P**okrofc te ta dęte r taki nieprzyjaciela pod 
‘ ohosrjieani. Oddzit? 6 dyw, piechoty rozbił 

p. p. sow'ackiej, Wzięto 130 jeńców. 
Widttti D tie itru  sytuacja bez zmiany.

Kiezetaft Dowództwo Sztab* Generalnego

G r a t u l a c j e  m a r  F o c h a .

Małs ick Foch wyatasawał ? dep >szę 
S^tuhcyjuą do generała Weyg».ada. w któ- 
r<>j prosi cc, aby w jego imieniu, złożył ty­
l n i a  Naczelnej komandzie lo.jkiej,

Gratulacje z powodu 
zwycięstw polskich.

. . Dnia 25 b. r* u posła polskiego rlr Wie 
Szaroty zjawił się szef francuskiej mi 

wojskowej w Wiedniu g“t .  H a l l i e r  i 
*włył ui o r ?e serdeczne gratalacjj z 
powodu świetnych zwycięstw wojsk polskich. 
‘ • Szarota w odpowiedzi wyraził gorące po 
Wiekowanie Francji r powodu wieUicfa jej 
*l 8 łv  w zwysięstwie polakiem, 
i Następnie był u ; ■ Szaroty poseł ho 
•oaderski J o n k e e r  de  W e e d e  i iłoiył 

gratulacje z powodu zwycięstw polskich. 
Na wczor*jszem zabraniu municypalne­

mu budapeszti ńskiego wyd.iału Bady flaiej- 
8Jicj, raday dr. Władysław Eatay, z partji 
^rześcijańsko-komunalnej, zwróaił uwagę 
J* świetne zwycięstwa polskie i podkreślił, 
*e naród polski zawdzięcza je swojemu trze- 
*w»mu narodowemu konserwatyzmowi, pa- 
‘fjotyimowi i lo  izanouiniu tradye i.

Mówca zaproponował wysłanie do bur­
mistrzów Warszawy i Lwowa depeasy gra­
tulacyjnej z porodu zwycięstw wojska psl- 
piego (burzliwe oklaski). Im icnieu mn ej- 
>*°śc. ,'izyłączył się do tej propozycji rad y 
p*ef Pakots. który wskazał, te  zwycięstwo 
f? skie jest zwycięstwem kultury i oświaty, 

mogą się roz«ijró pomyśln‘e tylko na 
^sadach narodowych (huczne oklaski). Mow 

czuje się esczęśliwyne, żew tjui i.c^ne tą 
^*śp8tkisi part.s-

W aosek E u iy i  przyjęto j e d n o ?  
^ t l i ł e  wśród mtuzjisiycznych okła­
dów,

tor? jest zdania, te n ten sposób spełnił 
tyczenia rządów angielskiego i włoskiego.

«
Wobec tego, te rząd sowietów zaria* 

domił, ii  zgadza się na cofnięcie warunków, 
co do utworzenia milicji w Polscs, komitet 
rabotn. wezwał ,:®ąd angielski, by podał wa­
runki, pod iajirai gotów jest zawrzeć i  Bo- 
sją pokój. Podobne wezwanie wyatosowano 
takio do rządu sowieckiego, z żądaniem po 
'ania warunków.

*

Zamienień zakor unikowa! rządowi an 
gielskiema, teie r. Giiezerina v  którym tenże 
donosi, £e Polacy #dr?uci!i bolszewickie wa­
runki i wzdragają się przyjąć granicę, nakre­
śloną >V jZ naj^yisrą radę. Gziczerii ręka- 
żuje, ie ociąganie się Polaków w,przyjęciu 
najważniejszych warunków, musi sprowadzić 
zerwanie rofcowań.

Zapatrywania Towera
w s p r a w i e  G d a ń s k i e j .

&owietj cofają warunek 
rozbrojenia Polski.

. Z Londynu donoszą: Urzędowe pf isno, 
?e ocipowioiż rułuu sowietów, n* notę Bal- 
*°ttra, anJesjJa wczoraj wiecurem d* Lon-i 
*TUl  Btąd -sowietów oświadcz* w tej noi e, 
pcp8wc4owany ł  czini«n przywróceń?*, po- 
^ojmns całym świecie, gotów jest cofnąć 
7.*^»ifc.f>by Polacy pin, -tuwalj broń i amu? 
*leję dla 200 000 robotnizów. B*ąd sowie-

N< posiedzeniu Bady stan* v ygtosil 
Tower dłułsre przemówienie, w klor .m mię* 
diy innymi oświadczył: au^ielsH i włoski 
prezydent ministrów omawiali w Lucernie 
kwestję gdańską i oświadczyli, te  ostatnie 
rypadk' w Gdkńsku sprzeciwiają się stano 

nezo ustanowieniem traktatu pokojowego. 
Niepokoje uliczne są dowodem, te  V i ito 
Gdańsk nie jest w stanie utrzymać spokyjs 
i porządku,

Bezalucje konstytuanty w sprawie ir.- 
utralaeściGiańt>ka wy warły u mocarstw syrzy- 
mierzenych zdziwienie i oburzenie, M auto 
Gwńsk nie jest jeszcze n Jo c m  miastem 
i bselutnie uie ma prw a mówić o neutrsl 
Kości, Wsąyscy Panowie wiecie o t i t  te 
traktat pokojowy przyznaje Polsce specjalne 
p ra w . Syodsiei »m się, ie wkrótce będzie 
moiaa w P arjiu  roj*oo«ąś rokowania w 
Sfrawie konwencji z Poiską. Gzy panowie 
sądzicie, łe po tern co się atało, mocarstw* 
sprzymierzone będą miały miększe satfaaie 
do Gć*ń3?t4? Gzy panowie ządaicie. ie da 
się pogodzić z t aktatum pokojowem, łe część 
ludności, choćby nawet niewielka czyni 
przeszkody w wysyłaniu do Polski amunicji, 
pisaierów i reemigrantów?

Doszliśmy dziś tak dilcgo, ie mocar­
stwa sprzymierzone postanowiły nstyehmi&st, 
ie klauzule a rt 104 tiakt. pokoj, dotyczące 
swobodnego m j s i  ii* pi rto w G isńsru, 
mają być ściśle pmprowsdzone, * gdyby w 
tej kwestji pojawiły się tr«dn<-ści, przyjdą 
do Gdańska dalsze transfOJty wojsk zagra­
nicznych i okrętjw wojennych, Miałem jui 
15 h. w. wyjechać do Par in, ale uczynię 
to dopiero wtedy, gdy »róci U  porządek, 
Zapyty irano mnie, czy moj mzdani im, Gdcńsk 
j«8t godny być wolnem missUm. Go mam 
na to cdrowiedzieć? Pilący m»;ą do Gdrń 
ska specjalne prawa, które nie,zostały do­
pełnione. Zrobiono wszystko, -by uniemożli­
wić Polsce swsbodne uiywaaU [-ortu, Ja i 
we Frzncji podniesiono przeciwko mnie oso­
biste zarzuty, ie  zanadto stoję po stronib 
Gdańska i występuję nrze -iwko Polsce. Mój,, 
polityką w Gdańsk* było rządzić tu w spo­
koju, doznałem jednak rieikiegp rozczaro­
wania.

Wolsodć, którą o b l a t e m . ,  obywateli, 
zaufanie, które im oka-yr ałam, zostały tak 
dalece naduiyte, is  Gdańsk, nie uszai owav 
nawet traktatu pokojowego ani układu z 22 
kwietnia b, r ,  który ja podpisałem. Jest to 
hańba dla Gdańska. Mówicie pano«ie zawsze 
o 12.000 bezrobctajch w Gdańsku, mimoto 
prawdopodobnie będziemy musieli sprowadzić 
do Gdański io łw eny i robotników, gdyś nie 
zrobiono tego. co . jest . obowiązkiem robotni­
ków gdańskich.

W yjazd spacjalD B j komisji rządowej 
do Poznania.

Eurier Poranny podaje: Do Ptinania 
udaje się w tych datach komisja, w skład 
której wchodzą były minister sprsw wewnę­
trznych Wojciechowski, wicemarszałek Sejmu 
Olszewski i generał Go! L ó ' ,ki , celem roz- 
prtrzenin sprawy, związtcnjj z t s n d s n  
c j i m i  s e p  a ? a t y 8 t y  o z . n e m i  P o ­
z n a ń s k i e g o ,  a między inmmi spr, wy 
utworzenia oddzielnej armji rezerwowej,

Z Górnego Śląska.
Wcioraj odbyła się w Bytomiu kon- 

fsreneja przedstawicieli polstich stronnietw 
i polskich organizacji zrwodowych, przy 
współudziale komisarza plebiscytowego p. 
Korfantego. Postanowiono wydać odezwę do 
strajkuiąeyah robotników z wezwaniem do 
wznowieni* pracy. Ponadto postanowiono 
wezwać ludność d? składania broni w u zę 
darh gminnych. Dopóki jednak broni taj 
nie odbiorą władze koalicyjne, ludność ma 
stawiać puy  broni swoje posterunki, które 
od władz* [koalicyj%j odbiorą pokwitowanie 
wydania broni.

W nrze 12 urzędowego Orędownika ko­
mitetu plebiscytowego, omawiane są ostatnie 
wypadki na Górnym Śląsku Między innymi 
powiedzisno tac.: Jeieli dis kogokolwiek te 
wypadki były niespodzianką, nie wydawały 
się one dziwne ani niemieckim, ani kiero 
wsiczym sferom.

Kom sarjat plebiscytowy polski za po­
średnictwem delegacji polskiej w Spaa, uja­
wnił całe raiętsnie mllitarno-bolszewi- 
ckie na Górnym Śląsko, To, «o się tu roz­
poczęło, było z góry zapowiedziane, Part ja 
wojensia w Niemczech szuka tylko pretekstu, 
aby wywołać wojnę z Polską i wkroczyć na 
Górny Śląsk,

Jahkolwiek to moia wydawać się nie 
prawsojiodobne, to jednik pamiętać nJe ły , 
ie  zamach stinu Kappa był o krok odd&lo 
ay od wojny zaczepnej Niemiec, przeciwko 
Polsce.

Równocześnie mieli zaatakować nas 
bolszewicy. Siły międzysojusznicze są za 
sLtbe, aby r,łamać wybucb który na pe #ne 
nosić będzie fo rrę  powstania ludności cy­
wilnej niemieekiej, pueciwko władzom koa­
licyjnym i Polakom. Komisja popełniła błąd, 
śe wbrew traktatowi i wbrew przestrogom 
ze strony polskiej, — pozostawiła e łą ad­
ministrację e.rwilną Niemcom, tak, ie obe­
cnie cały aparat urzędniczy stoi do usług 
spiskowów,

Dragi błąd polega ha tern, ie koalicja 
od strony Niemiec n i . zamknęła granicy i nie 
zarządziła kontroli paszportowej, Kontrola ta 
rosiała wprowadzaną dopiero w połowie 
czerwca b. r, W ten sposób wszystkie eg a - 
n im i#  bojowe niemieckie, miały przez szereg 
miesięcy o d a rte  wrota. W ciągu ostitn;pg» 
roku napłynęło au. G. Śląsk około 70.000 
osób, sieuprawnionysb do głosowania, a po 
łoara r nich, to iołnierze, naLaiący do róinyeh 
trjnyeb organizacji. Gdpowiedś, cośmy tu  
G Śląsku czynić powBni, znajduj® się w. ode­
zwie, nzwołującej do tworzenia s trs i/  obywa­
telskiej i usunięcia napływa^cycb tywiołów, 
przybyłyeb tu w ciągu ostatniego roku.

W i  >cy ii 25 na 26 bm, rozpoczęło się 
usunanie Siehsrbeitcwebry z G SUska. Usu­
nięto ją najarędzej z Zsbrza. a dziś w nocy 
mz o*a być «8Upię^a z Bytomia, Ketowic, 
i innych miast. Du końca b. m , w myśl ży­
czenia kemisji rządzącej, Sicherbeitswehry 
nie będzie jut na całym terenie plebiscyto­
wym G Śląska,

We środę wieczorem odbyło się i By­
tomiu, wspólne zebranie przedstawicieli Po­
laków i N.emców-, celem omówienia ss sobu 
ytryw.0 mia spokbju i porządku na G S ą 
sku. Zjbranie to odbyło się z inicjatywy 
Niemców. Ze strony polskiej wzMi w nieiu 
udział p. Korfanty i adwokat Wolny. Ze 
strony Niemców, centrowiec ks Ulitza i żyd 
Bloch, adwokat bytoT ki. Przedstawiciele 
polscy oświadczy li, ie  pvzy wrócenie spokoju, 
możliwe jest tylko po wykonaniu warunków, 
które delegaci robotników polskich przedło­
żyli komisji rządzącej, \ które przez komisję 
zostaij jui przyjęte. Najważniejszym z tych 
warunków jest usunięcie Sioherheitswebry 
i zaprowadzenie wspólne] milicji, składającej 
się po połowie i  Niemców \ Polaków, Przed­
stawiciele niemieccy zgodzili uę no, warnuki 
polskie i dziś mają te warunki przedłożyć do 
zatwierdzenia zobrimu przedstawicieli partji 
CÓrn.) śląskich, które zostało zwołane do 
Gliwic.

OEMstncje we Wrocławiu.
Wolff donosi:
Wczoraj przed południem na licu 

Zimkowym w Wrecławiu odbyło się wielkie 
zgromadzenie, i 1 k ó m prisunwiali zbie­
gowie i  G, Śląska, Przebieg zgromadzenia 
był bardzo burili y. Wśród wielkiego wzbu- 
rznnia« ktoś z tłumu zawołał: „Gdzie jsst 
konsulat polski?* Twf rdną ogólnis, ie 
powiedział to jakiś pre ukato r poleki. Tłom 
rusiyl przed hetel „Monopol* i zajął tam 
groźne stanowisko mprzypuszczoriu. ie  mie­
szkają tam ofiterowie francuscy. Gdy się to 
oksiało b«§ds,em tłum niedorostków ruszył 
przed.konąulat polski i wda ł s  ę do rnętrza 
i zaiszrc? uriąJicnie, Urzędnicy policyjni, 
przydani do oeh.-onr konculatn, okazali się 
ża słabi dla wstrzymania aayeru. Tłu * ru­

szył naitęsnie do innych hoteli, w których 
p r ypnszuał ofi er ów francuskich,

Z hotelu Fftretenhaus, gdzie jest sta­
cjonowana komisja kosltcyina, członkowie 
komisji uciekli do ogrodu. Tu z powodu ry­
chłego wkroczenia policji, nie przyszło do 
gwałtów. Następnie tł””tt ruszył dó konsulatu 
francuskiego, gdzie policjz okazała się za 
słabą. Tłum poniszczył biura, a akta powy­
rzucał na ulicę. Jednemu oddziałowi policji 
udało się ocalić skrytkę kasową konsul*tu i 
oebro^ić konsulat od dalszego zniszczeni?.

Wieczorem przyszło do nowych zabu­
rzeń. które częściowo s nybrały charakter 
wybitnie astysemfeki. Tłum zaatakował hotel 
Blatta. gdzie mieszkali 8wi żydzi ze wschodu. 
Do dalszych wykroczeń nic przyszło. Splą­
drowano takie dom handlowy Herbstfelda, 
Wieczorem zniszczono francuską centralę 
automobilową, Wydano zarządzenia celem 
przywrócenia porządku,

Zwycięsiwa* W rangla.
i

Wedle Im iesija, rząd moskiewski jest 
bardzo zaniepokojony z powodu sukcesów 
generała Wrzngla Dziennik jisze między 
innemi: Zwycięstwa Wraagla, który liczy na 
słabą spójność cebrwcnej republiki i na po­
moc chłopów ukraińskich, grozi nam utratą 
basenu dońskiego, gnnióy z Kubaniem i za­
głębia naftowego w Baku, co byli oby dla 
gospodarstwa rosyjrH* ;o klęską. Wojna prze­
ciwka gei. Wranglowi jest teraz pierwszą 
troską czerwonej republiki. Munmy go po­
konać W8iyatkiemi siłami, jednak bez osła­
bieni*, głównej armji operującej w Polsce.

Komunikat o ancji wojskowej Wrangla 
poda e, i* wojska jego zajęły 26 b. m. miej­
scowości SUuiskaja Badskaja na południe 
od. Agapy Bukcwiekaja i stację kolejową 
Tjohowskaja. Armia południowa odniosła 
o l b r z y m i e  z w y c i ę s t w o  v  północnej 
części Krymu, biorąc olbrzymi,* ilość .wozów 
i bogate łupy.

Wedle ostatniego sprawozdania wojsko­
wego armji Wraagla, wojska jego Obsadziły 
Hajewsk * t  południowy wschód od A^apa i 
stację kolejową Tomaszewśk. Armja połu­
dniowa odniosła wielkie zwycięstwo, biorąc 
wielu jeńców i obfiiy łu i.

M lllirand do rządu sowietów.
Millerand wyetosował do rządu sowie­

tów następującą depeszę:
Do komieirzj ludowych w Moskwie: 
Przyjmuję do wiad*mości oświadczenie 

pa*ów, złożone wobec Nansena, ie panowie 
zgadzacie się na propozycję rządu francu­
skiego, jaknajryeblejszej wymiany jeńców 
francuskich za jeńców rosyjskich.

Jeżeli do dnia 1 pażżiiernika b. r. bę­
dzie choćby jeddL tylko Fiaacuz wbrew awo- 
jej woli zatrzymany na terytorjńm rosyjskiem, 
wóve »3 {.ędę zmuszony przy p o m o c y  f l o ­
t y  f r a n c u s k i e j  s t w o r z y ć  t a k i e  
g w a r a n c j e  b e z p i e e z e ń  s t w a  w Bosji 
młudnioirfj, jakie okażą s.ę bezwzględnie 
konieczne.

Kieroński o likwidacji bolszewlzmu.
Z Londynu donoszą: Kieroński oświad­

czył korespondentom i r a s y  angielskiej, ie  
bolszewizm w Bjsji znajduje się w przede­
dniu zupełnej likwidacji. Bsąd so w ie tu  nie 
zdoła w o‘ ,gu zimy zorganizować nowej ar­
mji. a poniswai władza Lenina i Trockiego 
oj iera się jedynie na armji, zi dszczenie tej 
armji pritz Pjltków ozaicza równocześnie 
zr.iszczenie osiego syitemu bolszewickiego, 
choćby nawet Policy nie ściguli dalej armji 
sowieckiej. -

Ostatnia wieści z Moskwy.

Przed kilku dniami przyjechał człowiek 
bogaty z rodziną wprost z Moskwy do War- 
sznirjr, Podkreślić należy, że tylko tik i bogaty 
mógł prieiyć za bajeszne wprost pieniądze 
ostatnie kilku miesięcy w stolicy bolszewickiej 
antokiacji.

Oto, co opowiadałon w Bedakcji Kurjera 
WcrseamJtiego:

W Moskwie głód, ale to taki, ie  ludzie 
gromadnie umisrają. Widz. się po ulicach, 
s i ły  widma błąkające się bez celu, procesje 
całe ludzi pspuchniętyołi z wygłodzenia się 
kompletnego. Tacy spuchnięci wyglądają 
wprost potwornie. Nie chce się wierz; <6, żeby 
głód mógł do tego stopnia karykaturalnie 
ryuaturzać kartełty ludzkie. Błąkają się ci 
nieszęśiiwey, obojętni na wszyatko, co 3ię 
naokół dzieje i raz wraz któryś pada Pada—
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by j«ż więcej się l ie  podnieść. Inni nawet 
■s to nie patrzą, przechodzą obojętnie.

Jedsą tylko ci, co są zdeklarowanymi 
bolszewikami, pozatem wojskowi i urzędnicy, 
Beszta ludności — wszystko jedno do jskiej 
klajy się ztlicsa, nie dostaje nic. Ale, ba, 
nawet kupić nic nie można. Ten czławiek 
bogaty, który opowiadał — mógłby rzucać 
pieniędzmi na prawo i lewo w dowolnych 
ilościach a przymierał wraz z rodziną z głodu. 
I  ten głód był właśnie przyczyną, ie zdecy • 
dowat się na ucieczkę z Maskwy, nie bacząc 
na niebezpieczeństwa, które go w podróży 
czekały,

Z Moskwy trzeba było uciekać, ponie­
waż z chwilą rozpoczęcia ofenzywy przeciw 
Polsce, nikogo z niej kie puszczono. Literal­
nie nikogo,

Koleje wszystkie dla wojska. Ani je­
dnego pociągu dla cywilnych.

Kto chce uciekać z Moskwy, t. j. kto 
jeszcze ma choć ti. ehe siły i energji do pod­
jęcia takiego kroku, ten musi się posiłkować 
już to własnemi nogami, już też kibitkami, 
opłacanymi wprost bajecznie.

Położenie w Moskwie pogarsza się z dnia 
na dzień. Chłopi z obawy przed rekwizycja­
mi pozasiewali tylko tyle, co dla siebie. Mia­
sta nie otrzymają w tym roku nic. I  to na- 
pewno — jak twierdził nasz informator z 
Moskwy.

Z tego co zauważył podczas podróży, 
znamienne jest to, łe aż do Mińska nie spot­
kał po drodze żadnych stałych oddziałów 
czerwonej armji. Cała sita zbrojna zestalą 
wyprawiona na fronty — Polski i Wrangla,

Dopiero między Mińskiem a Baranowi­
czami, stoją w zwartych masach bolszewi­
ckie wojska, Na oko to tfgo jest duże, Poza 
linją Mińsk — Baranowicza znowu ani śladu 
bolaze wików.

Zdaniem opowiadającego powyżzze szcze­
góły o Moskwie, L U  niezadowolenia z bol­
szewickich rsądów podnosi się coraz wyżej. 
Kttastrofa, która spotkała czerwoną armję 
w Police, niewątpliwie przyśpieszy wybuch 
przeciwbolszewicki, którego się lada tydzień 
tam spodziewają.

Pomoc dla rolnictwa.
Z inicjatywy i pod przewodnictwem 

Piez. Min. Wi t o s a ,  odbyło się 27 bm. w pre- 
zydjum Bady ministr. posiedzenie w sprawie 
pomocy dla rolnictwu.

W konferencji wzięli udział Ministro­
wie rolnictwa, kolei, skarbu, oraz spr. wewn. 
i wojak, i przedstawiciel Naez, Dowództwa, 

Uchwalono pomoc przedewszystkiem dla 
rolników na tych ziemiach, przez które prze­
walił się najazd bolszewicki, gdzie zabrano 
ludności kenie, wozy i narzędzia rolnicze, 
oraz o dostarczenie żyta na zasiew tym oko 
licom, które go nie mają,

Lew C J n

Ołrzmujemy następującą odezwę: 
OBYWATELEI

Na rozkaz Dowództwa Okręgu General­
nego objąłem Dowództwo O, L. O, w czaiie, 
gdy nieprzyjaciel całą siłą part na Lwów. 
Pragnienie zabezpieczenia kresowej stolicy i 
troska ojej  ocalenie, górowały wówczas nad 
wszyatkiem.

W owych ciężkich chwilach spełnili 
Obywatele zgrupowani w O, L. O, nałożony 
na nieh obowiążek — dali n«wy dowód sil 
nego poczucia odpowiedzialności, a nie zawo­
dząc w potrzebie, napełnili społeczeństwo 
otuehą i ufnośoią w zwycięstwo naszej sprawy.

Diiś, gdy watahy nieprzyjacielskie znaj­
dują się w edwroeie, zadania Dowództwa 0. 
L. 0. rozszerzają się na cały obszar D, 0. G 
Lwów. Powiatowe organizacje 0. L. 0. z 
bronią w ręku stawały obok żołnierza, by 
bronić całości Rzeczypospolitej. Obecnie po­
trzeba chwili wkłada na nas niemniej ważne 
zadania, Bohaterski żołnierz wypędza wroga 
z ziemi! O, L. O powołaną jest do współ­
pracy z żołnierzem i pomagania mu w ciyż- 
kiem zmaganiu się z wrogiem. Nie bydą mo­
gły zbłąkano bandy wroga, niepokoić i trwo­
żyć spokojnych mieszkańców, gdy czuwać bę­
dzie O. L. 0.

Znajdzie pomoc walną żołnierz, gdy 
ustrzeżone zostaną objekty państwowe, gdy 
istnieć będzie dobra służba bezpieczeństwa i 
utrzymanym będzie ład i porządek.

Niebezpieczeństwo jeszcze nie minęU— 
bezwzględnie konieczne są hart i dalsze wy­
trwanie. Z bronią u nogi trwać musimy do 
chwili, gdy życie wróci w normalne tory; dlate­
go wzywam O. L, 0. i wszystkie organizacje w 
skład joj wchodzące a to: M. S. O., tak 
Lwowską jak i prowincjonalne Związek Strze­
lecki, Harcerza i Egzekutywy; Alademicką 
do dalszego ścisłego spełnienia przyjętych 
obowiązków,

Kto ziś z obywateli nie rozumiejąc po­
wagi chwili, nie wstąpi! dotąd jeszcze w sze­

regi 0. L, O, — niech uczyni to natychmiast. 1 
niedługo już bowiem zażąda od nas społe­
czeństwo zdania sprawy ze spełnienia, czy 
zaniedbania obowiązku!

Niechaj nami nie kierują żadne inne 
względy, prócz myśli o dobru Ojczyzny!

W it SulimirsM m, p.
Kupitan i Dowódca 0. L 0. przy D. 0. G: 

Lwów.

Lwów 28 sierpnia 1920,

Vn?e»«tan,
N i e d z i e l a :  29 sierpnia.
Izym . kat.: DC, 14 po Sw. Ścięcie 

św. Jana
Gr. kat.: N. 19. po S, H ł. 4.
Słowiański: Bscibora.
Wschód słońca t  gedshtie 5 saimut 13 

zachód sleica e godzinie 6 misut 56,
la s fc p e m u ra  e godzin ie  12 w południ#  

f  18 stopni.

P o n i e d z i a ł e k :  30 sierpnia.
Rzym. kat.: Róży.
Sr. kat.: Myrona,
Słowiański: Szczęsny,
Wschód słońca o godzinie 5 minut 14, 

zachód słońca o godzinie 6 56 po południu.

— „M onitor Polski* ogłasza rozpo­
rządzenie Mmistra Skarbu o ograniczeniu 
obrotów dewizami i walutami zajrauicinemi 
oraz regulamin czynności komisji dewizowych 
i banków dewizowych.

— Z k tle ji. Dyrekcja kolej i państwo 
wych we Lwowie donosi:

Z dniem 28 sierpnia b. r. wzuawia się 
na szlaku Lwów-Sambor ruch pociągu oso­
bowego Nr. 2115 (odjazd ze Lwewa 22 30), 
a od 29 sierpnia b. r, ruch pociągu Nr. 2112 
(przyjazd do Lwowa 7 00),

— Urzędy pocztowe połażone w po­
wiatach politycznych Stryj, Sambor, Skolc, 
Rudki i Mościska są nadal czynne we wszyst- 
k ch dotychczasowych dziełach,

— Dowództwo fro n tu  północnego
ayduło cdesswę do żołnierza poleci ego, wy­
chwal *jąoą jogo męstwo i wyrażającą uznanie 
za wszystkie poniesione trudy, za uratowanie 
honoru polskiej siły zbrojnej i za uratowanie 
stolicy.

— Liga Akademicka Obrony P ań ­
stwa, uprasza w dalszym ciągu kolegów 
akademików wojskowych o zgłaszanie awych 
przydziałów stałych, z podaniemjliczby poczty 
pelowej do Sokretarjatu Ligi, Warszawa, 
(Uniwersytet, Bratnia Pomoc).

— Zgrom adzenie Związku U riędnl- 
czek pańztowych. W  sali Sokoła Macierzy 
w dniu 25 b. m. odbyło się zgromadzenie 
Związku urzędniczek państwowych przy udzia­
le iicznyeh uczestniczek. W prezyd.ua za­
siadły pp, Czechowa, Jabtcńjka, Skoczyiaso- 
wa i Wierzbicka, Obrady zagaiła p, M»rji 
Wierzbicka. Następnie objęła referat p.ZYja 
Janikowska w sprawie zorganizowania służby 
w M, S. O, wyjaśniwszy, że zwycięstwa na­
sze nie powinny kłaść tamy dahzemu orga­
nizowaniu się. Przeciwnie, należy dołożyć 
ueilnyeh starań, celem powiększania zastę 
pów w słiżbfe dla drogie] Rzeczypospolitej, 
dla nkochanego grodu 1 Dalej zabierały głos 
p. Skocsylasowa, oraż p. Demalówna, gorąco 
ape'njąe do wstępowania w szeregi M S. O 
Po tżywionej dyskusji bardzo wiele uczestni­
czek zebrania z zapałem i ochotnie wpisało 
się na listę ciłonków M, S, O,

— Pom oc drobnym  ro ln ikom . Mi 
nisterstwe Rolnictwa ewakuowała wszystkie 
pługi metalowe ze Wschodniej Galicji, kie­
rując je do zachodniej części Małopolski, 
gdzie, odczuwa się kompletny brak ko­
ni, wziętych na potrzeby wojenne. Dla przyj 
ścia tej ludności z pomocą przy obrabianiu 
pól, uiząd gospodarczy opracował i złożył 
Ministerstwu rolnictwa projekt korpusu rol- 
no-silnikowege, złożonego z wyszkolonych 
monterów, niezdatnych do służby wojskowej, 
jako też motorowych werkmajstrów. Korpus 
taki zajmie się obróbką pól u włościan, po­
zbawionych sprzyżaju.

f  D r. Adam Pogonowski. Znów jedna 
ze znanych lwowskich rodziu okryła się ża­
łobą I Na froncie bolszewickim pod Siedlca­
mi, padł znany w szerokich kotach nasz go 
miasta dr. Adam Pogonowski, podporucznik 
37 p, p W. P. — Poległ śmiercią bohater- 
srą w czasie kontrataku w dniu 9 b. m., 
pochowany na cmentarzu wojskowym w 
Siedlcach.

op, dr, Adam Pogonowski miał już 
wyrobione imię w świecie prawniczym lwow­
skim, gdyż przygotowywzl się do zawodu adwo­
kackiego. Posatem próbował swych sił także

na polu literatury. Wydał zbiór swych utwo­
rów p. t, „Nastroje*, oraz drukował wiele 
wierszy i nawet w dziennikach. Był synem 
znanego również w literaturze Gwidona 
i Heleny z Jabłonowskich.

Od listopada 1918 walczył w szeregach 
armji polskiej Wpierw w Przemyślu (otrzy­
mał jeden z pierwszych Gwiazdę Przemyśla 
z mieczami), jóżsiej w nocy z 21—22 listo- 
pada l a  ulicach Lwowa. Jako żołnierz 37 
p. p. walczył pod Sądową Wisznią, gdzie 
zestal mianowany kapralom i odbywał kam­
panię aż po Sławuty. Jako prawnik z egza­
minem adwokackim został powołany do dtiału 
ustawodawczego Ministerstwa Spraw Woj­
skowych. Stąd zgłosił się na front w po­
czątku lipca b. r. i wrócił jako podporucznik 
do 37 p. p.

Nie danem mu jednak było doprowa­
dzić do końca walk z bolszewikami, żołnier­
ską jego nrngiłę, usypano na cmentarzu woj­
skowym w Siedlcach już 10 b, m. Aż do 
brawury odważuy żołnierz, zostawił szczery 
żal w gronie towarzyszy broni i niewygasłą 
pamięć w sercach licznych przyjaciół i zna­
jomych.

— Obywatelek! kom itet wykonowezy 
Obrony Państw u we Lwowie, ul. Jagielloń­
ska 1. 2 I, p , przyjmuje datki na cele zwią­
zane z zaciągiem armji ochotniczej, opieką 
nad żołnierzem zdrowym i chorym i organi­
zacją 0. L. O, w dnie pow. w g di, od 
10—1-szej i od 4 —6-tej popot. W niedzielę 
i święta c i  godz, 10—12-tej.

— Konfiskata, Hromadska Dumka 
Nr. 200 z 29 «ierpaia 1920 została skonfi­
skowana za maty fejloton na str. 4, w któ­
rym skreślono ustęp od słów: „Baezi szczo* 
do końca.

— Staropolski miodek dln gen, Woj- 
ganda Z Krakowa telegrafują: Tutejsza
Bsecspospolita podaje: Właściciel znanej
miodosytni krakowskiej p. Stanisław Wójti- 
kiewicz, ofirrowat gen. Weygandowi w pre­
zencie kilkanaście butelek starego raioJu 
polskiego, najlepszego, jaki posiadał w swo­
jej piwnicy. D ir ten wryczył p. Wójcikie- 
wicz adjutantowi gen, Weyganda na dworcu 
kolejowym za pośrednictwem członków mieji 
francuskiej w Krakowie. Gen. Weygand po­
lecił p. Wójclkicwiczowi podziękować za ten 
miły upominek z Krakowa,

— Polak i  Francuz. P. de Mazeret, 
azef szwadronu wystosował następujący list 
do pułkownika de Banty, szefa misji f ran­
cuskiej we Lwowie: „Mam zaszczyt donieść 
Panu, że w dniu 3 sierpnia w bitwie pod 
Klekotewem, zabito podemną konia w ba 
gnuch podczas odwrotu i groziło mi niebez­
pieczeństwo dostania się w niewolę kawale- 
iji bolszewickiej, będącej za nami w pości­
gu Sierżant I. szwadronu 5 p, ułanów Wła­
dysław Wojeiszewski widząc msje krytyczne 
położenie, ofiarował mi swojego konia. Uwa­
żam, że taki peatępek w chwili grożącego 
niebezpieczeństwa jest dowedem wzniosłego 
poświęcenia i niezwykłej odwagi i szczęśliwy 
jestem, że mogę Panu o tom donieść.

Podp, de Maser at,"
— Sprawa wyjandn korespondentów 

wojennych do Mlaska. Wobec artykułów 
w prasie, Naczelne Dow. przesłało wyjaśnię 
nie stwierdzające, że w dniu wyjazdu kores­
pondentów do Mińska, Dowództwo musiało 
zarekwirować wszystkie środki komunikacyj­
ne, celem przewiezienia wojsk z Modlina do 
Radzymina. Stąd też nie było możności do 
sUrezyć korosgendentoia więcej samochodów, 
niż dostarczyło. Doceniając w zupełności 
ważność wyjazdu korespondentów do Miń­
ska. Naczelne Dow- zaznacza, że pomogło t j 
sprawie ze owej strony, jak tjlko w danej 
chwili pomóc magło.

— Zawieszenie „Knrjerm Poznań 
sklego". Rozporządzeniem z dnia 26 b. ra, 
wydawnictwo K w je ta  Posnańskiego zostało 
zawiesi one na 3 dai, z powodu nieprzedłu­
żenia artykułu o treści wojskowej do cenz*ry,

— Kam ienlew , który oczekuje odpo­
wiedzi swego rządu l a  notę BaJfoura, odje 
dzie potem do Rosji, gdzie ma objąć, jako 
wyższy komisarz stanowisko na froncie.

Ofiary i  pokwitowania.
(Złożone w Administracji).

Na wiotcy i sieroty po iolniersach poi
skich:

Urzędnicy i funkcjonarjusze Sekcji 
technicznej Namiestnictwa- dla utzezessia pa­
mięci zmarłego ini. dr. Mieczysława Jasiń­
skiego 842 Mk 50 f

ila ffi Oh M i A b i
R epertuar T ea tru  m iejskiego.

Sobota 28 sierpnia „Pomysł Panny j  
Franciszki*, kom. w 4 aktach po raz trzeci,1

Niedziela 29 sierpnia „Rycerskość wie­
śniacza* i „Pajace*, opera,

Poniedziałek 30 sierpnia „Noc w We* 
hecji*, operetka w 3 aktach.

Początek przedstawień o godz. 7 wiecz.

r , T.

PO ZAMKNIĘCIU NUMERU.
Sytuacja

na froncie południowym.
Wydział II, D, 0. G. informuje:

Lwów, 28 sierpnia 
(w południe).

Nieprzyjaciel atakował wai P o ł o  n i c«  
i B o g d a n ó w k ę ,  Atak odparto.

W rejonie B ó b r k i  nieprzyjaciel wy­
cofuje się w kierunku wschodnim, w rejonie 
M i k o ł a j o w a  w kierunki południowo- 
wichodn-m na Ży d a c z ó w.

Cofanie s<ę nieprzyjaciela ma być epo* 
wodowane brakiem amunicji,

W innych oddziałach sytuacja bez 
zmiany, ________

Naczelny i odpowiedzialny redaktor: 
STANISŁAW EOSSOWSKL

NADESŁANE.
Za i) rukrykg Ksdakeye v.i« kiera* edpewMslalacM:
 # ---------------------

Zakład dantystyezno-taehnlezny

F R A N C IS Z E K  GLAS6AL
Lw ów , Sykstuska 2.

X A P O L L O  XX
Od dzisiaj nowość

X  Wspaniały wschodni dramat

6 aktów!

m i t o ś ć
bajaderki8

3  Keżyserja Swend Gade’na.
XXXXXXXXIXXXXXXX

O granica wschodnie Polski.
Paryż (Haras) Temps zastanawia się fj 

nad tesff, jakie będą wschodnie granice Pol­
ski, pjs^e: Rząd francuski pozostaje wierny 
decyzjom Rady Najwyższej, zaznacza jednak, 
że Rada Najwyższa nie oświadczyła, że przy 
odzyskaniu terenów, Polacy mają się trzy­
mać ściśle wymienionej przez Radę Naj­
wyższą linji, oraz, że w okolicy Grodna 
i Brześcia, przesunięcie tej linji na wschód 
przyczyniło fey się w znacznej mierze do za­
pewnienia bezpieczeństwa granic polskich.

Co do frontu, jaki by mogła zająć ar- 
mja polska w rade przedłużania się wojny, 
zauważ* Temps, te  jedysą linją, na jakiej 
mogła by się zatrzymać armja polska, jest 
linja, na której zatrzymały się armje niemie­
cka i austrjacka. Było by jednak wskazane, 
aby Polacy starali się nie narażsć się na 
konflikt z L 'tną, do czego pragnęliby do­
prowadzić bolszewicy. Nie należy iść w ten 
sposób na rękę bolaiewikem.

Temps wyraża przekonanie, że najży­
wotniejsze interesa polskie wymagają zupeł­
nego porozumienia się z rządem rosyjskim.

UiaRi-ochatRicy.
Kraków. Jak podają dzienniki, wczoraj 

w godzinach popołudniowych odjechały 
x Krakowa 3 szwadrony ułanów, między nimi 2 
szwadrony ochotników, Ułanów, przybranych 
kwiatami, odprowadziły tłumy publiczności,
* z okien obrzucano ich kwiatami. Na dworcu, 
d ł odjeżdżającego szwaironn poborowego, 
przemówił w gorących słowach komeidant, 
wząosząe okrzyk: „Niech żyje Ojczrzn*!* 
„Niech żyje Naczelnik Piłsudski I* T*kże i 
do szwadronów ochotniczych przemówił ko­
mendant pułku, kończąc okrzykiem: „Niech 
żyje Polska i*

Florjan Kassel z Wołynia poszukuje 
zlęola I córki Stanisława i Aliny Wojcie­
chowskich. Ktoby wiedział, gdzie mieszkają* 
lub przynajmniej gdzie się ulokował Zarząd 
Cukrowni „Gródek" z Podola, uprasza sl? 
o łaskawe powiadomienie: Częstochowa 
(Ostatni Grosz) Piękna 9.

1
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S t o z m a R te  o b w i e s z c z e n i a

Prez, 27029 (8090 8 - 8 )
Ob w i e s z c z e n i e ,

Sąd apelacyjny we Lwowie ogłasza ni- 
niejsiem, ie p. Leon Gwóżdi zamianowany 
reskryptem Ministerstwa aprawi dliwości
* dnia 9 czerwca 1920 L. 10461/20 notarju 
e*em w Dytowie złożył dsia 17 sierpnia 
1920 r. przysięgę służbową i m;ż« swój 
Urząd objąć,

Lwów, dn>a 19 sierpnia 1920.
Prezes sądu apełscyjnego.

L, m  a. 98908/8408/1920 (8118)
O b w i e s z c z e n i e ,

Na podstawie postanowień § 48 ustawy 
i  dnia 18 grudnia 1906 Dz. p. p. Nr. 5 
x roku 1907 Namiestnictwo podaje do po­
wszechnej wiadomości, ie  magister farmacji 
Kazimiera Zygmuntowicz, dzierżawca apteki 
w Zabtolowie, wniósł dnia 12 sierpnia 1920 
do Namiestnictwa podanie o koncesję na 
nową aptekę publiczną w Dolinie obok salin.

Namiestnictwo wzywa zatem tyeh wła­
ścicieli aptek publicznych, którzy czuliby się 
w swej egzystencji lagrożonymi przes utwo­
rzenie tej ?ptek<, b ? w czterech tygodniach, 
Ucząc od dnia niniejszego ogłoszeni' wnieśli 
ustnie lub pisemne przedstawienie do wła­
ściwej władzy politycznej pierwszej instancji.

Po upływie tego terminn wniesione 
przedstawienie nie będzie uwzględnione.

Z galicyjskiego Namiestnictwa,
Lwów, dnia 18 sierpnia 1929.

L. 14027/20 (8119 1 - 8 ) ,
W e z wa n i e .

Wzywa się każdego kto rościłby sobie 
prawo do 20 pudełek sacharyny s&kwestjo 
kowanej u nieznanego z miejsca pobytu 
Owadie Altkorna w dniu 9 maja 1920 na 
stacji kolejowej w Rzeszowie, ażeby w ter­
minie 90 dni licząc od ogłoszenia nini j -  
8*ego wezwania, zgłosił się w tut. Dyrekcji 
okręgu skarbowego, g 4 ji  w przeciwnym razie 
>°stąpi się ze sacharyną wedle prawa,

Dyrekcja okręgu skarbowego.
Rzeszów, dnia 21 sierpnia 1920.

Cg. 1. 547/20/1, Przeciw niewiadomemu 
1 miejsca pobytn dc. Kazimierzowi Sawi­
ckiemu, dyrektorowi Sekuły handlowej ostatnio 
w Przemyślu, wniósł Izak Loos, właśc. realn. 
k» Przemyślu przez dr. O. Rasta: adwokata 
kr Przemyślu skargę o uznanie własności 
kralorów pieniężnych i zezwolenie na ich 
krydanie. Pierwszą rudjencję wyznaczono 
Ją dzień 80 sierpnia 1920 o godz. 8 rano, 
biuro Nr. 1, I, p. Dla nieobecnego pozwa­
nego ustanawia się kuratorem dr. Joa hi ma 
Sturna, adwokata w Przemyślu, który będzie 

zastępował aż do czasu zgłoszenia się 
)«£• w sądzie lab ustanowienia innego peł­
nomocnika,

Sąd okręgtwy, Oddział 1,
Przemyśl, dnia 20 sierpnia 1920.

G. 111. 219/20, Przeciw niewiadomym
* miejsca pobytu Jackowi Kulidze, Tukli, Da- 
niłowi, Teoflorji Dmytrowi i Marynie Proń- 
kom, których mie.si e f*oby tu jest nieznane, 
Wniesiony został do sąSu powiatowego w Gor- 
Uctch przez Annę Hałąga z Bednarki pozew 
o 1.610 Mk, Na podstawie pozwu tego wy­
znaczono audjene;ę do tu . sądu na l i  eń 
*0 sierpnia b r. godz, 9 w biurze Nr. 21 
*■ p. Celem strzeżenia praw Jacki. Kni gi 
n*tanawia się kuratorem Teodozję Kuligową, 
**ś ca do reszty pozwanych kuratorem Iwana

l Kurligę, Kuratorowie zastępować będą powyż 
V Wymienionych w rzeczonej sprawie na ich 

koszt i niebezpieczeństw dopó&i oisi w są- 
nxie się nie zgłoszą lub pełnomocnika nie 
*kikianują.

Sąd powiatowy, Oddział 111,
Gorlice, dnia 15 lipca 1920. (8128)

G. III. 218/20. Przeciw niewiadomemu
* miejsca pobytu Jackowi Kulidze, Tekli, 
~®ttyłowi, Teodozji Dinytrowi i Marynie 
“rońkom, których miejsce pobytu jest nie- 
*n*ke, wniesiony został do sądu powiato­
wego w Gorlicach przm A.anę Hałąga z Be- 
nnniki pozew o 1,680 Mi. Na podrtawie 
Pozwu tego wy*naczono audjencję sta dzień

sierpnia 1920 godz, 9 w biurze Nr. 21 
P> Celem strzeżenia praw niewiadomego

* miejsca pobytu Jacka Kuligi, ustanawia 
8,6 kuratorem Teodozję Kulig, s*ś do rsszty 
Pozwanych ustanawia się kuratorem Iwana 
jtnhgę i  Bednarki, Kuratorowie za tępować 
“8śą wył wymienionych w rzeczonej sprawie

na ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni 
w sądzie się nie zgłoszą lub pełnomocnika 
nie zamianują.

Sąd powiatowy O* Iz. 113.
Gorlice, dnia 15 lipca 1920, (8128)

Ueytaeye,
E, 12/18/89 (8124)

E djkt licytacyjny,
Daiz 25 września 1920 r. o godz, 11 

przed południem odbędzie się w sądzie po­
wiatowym w Brzeska sala Nr. 20 dobrowolna 
licytacja realności lwh. 184 ks. gr. g®. Łąki 
Marji z Bantów 2 v, Brzybowei, Błażeja La­
tochy, M rjsney z Kądziołków Lato howej 
własnej w łącznym obsiarz* 4 ba, 99 ar, 
89 m. kw. Cena siatnskowa i wywołania 
28,227 kor. 50 h. Warunki licytacyjne i od­
noszące się do tej realności dokumenty prze­
glądać mężna w tut. sądzie drzwi Nr. 16.

Sąd powiatowy, Oddział III.
Brzesko, dnia 18 sierpnia 1920, (8124)

S p a d k i
A, XVIII. 298/20/6. Wezwanie dziedzi­

ców, których pobyt nie jest wiadomy. Bazyli 
Tysowski zmarł dnia 2 września 1919 r, 
Ostatniego rozporządzenia nie znaleziono, Mi­
chała Tysowskiego, którego miejsca pobytn 
sąd n<e zna, wzywa się, aby w przeciąga 
jednego roku licząc od dnia dzisiejszego 
zgłosił się w tym sądzie. Po uyływie tego 
czasokresu odbędzie się rozprawa spadkowa 
przy udziale dziedziców, którzy się zgłosili 
i ustanowionego dla nieobecnego kuratora 
p. dr, Aleksandra Tysowskiego.

Sąd powiatowy S. I. Oddz, XVIII. 
Lwów. dnia 9 czerwca 1929, (8092 2—3)

A, 828/19/8. Wezwanie dziedziców, któ­
rych pobyt ni* jest wiadomy. Katarzyna 
z Peszków Wojtowiczowi, rolniczka z Słupia, 
zmarła dnia 9 lutego 1919. Ostatnie rozpo­
rządzenie znaleziono. Agnieszka Giza, Jędrzej 
Gębik i Jan Żtk, których miejsca pobita 
sąd nizina, wzywa się, aby w przeciągu je­
dnego roku, licząc od dnia dzisiejszego zgło­
sili się w tym sądzie. Po upływie tego czaso­
kresu odbędzie s,ę rozprawa spadkowa przy 
uiziale dziedziców, którzy się zgłosili i usta­
nowionego dla nieobecnych kuratora p. Fran­
ciszka Wojtowicza, rolnita w Słnpii,

Sąd powiatowy, Oddział I, 
Limanowa, 18 grudnia 1919, (8994 2—3)

Annirl! psip
Nc, XXIX. 790/20/2. Amortyzacja. Na 

wniosek Dra Edwarda Stenzla adwokata 
we Lwowie., ulica Sokoła 1. 8, podejmuje 
się postępowanie celem umorzenia wymie­
nionych niżej papierów wartościowych, któ­
re wnioskodawcy miały zaginąć; wzywa 
się posiadacza tych papierów, aby je w 
ciągu 6 miesięcy od d~iia pierwszego ogło­
szenia zarządzenia przedłożył temu sądowi; 
takie inni interesowani mają zgłosić swoje 
zarzuty przeciw wnioskowi. W razie prze­
ciwnym uznałby sąd po upływie tego termi­
nu te papiery wartościowe za umorzone.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
I. 4 ł/j% bat zastawny miasta Warszawy S. 
VIII. L. 212234 wart, nom. 100 r ubi  wraz 
z kuponami, począwszy od kuponu w dniu
1 października 1914 płatnego r  talonem. II 
4V*% hsty zastawne Towarzystwa kredyto­
wego miasta Lrdzi wraz z kuponami od 1 
listopada 1914 r. a to: a) jeden na 100 ru­
bli S. VI. Nr. 65457, b) cztery po 100 ru­
bli a to S. VI. L. 20039, 22261, 82»57 i 
32558, c) pięć po 1000 rubli a to S. VI. 
2004, 6089, 7398, 8990 i 9938, d)jedea na 
trzy tysiące rubli ł to S VI, L 228. III 
4l/i°/a li*4? “ stawne Towmystwa kredyt, 
Ziem.kiego w Kij<wie wraz z kuponami od
2 stycznia 19ig r. a to S. VIII, Nr. 4504 
wart. nom, 500 rubli a to S. VI. Nr. 1086 
wart. nom. 1000 rubli S. VI, 1888 wart. 
n m , 1000 rubli, S, VIII Nr, 17493 wart, 
nom. 1000 rubli, S. VIII. Nr. 27983 wa»t. 
nom, 1000 rubli, 8, III, Nr, 871 wait, nom, 
1000 rubli.

Sąd powiatowy, 8, I., Oddział XXIX, 
Lwów, dnia 28 czerwca 1920, (8113 1—3)

T. IV. 73/20 (8). Zarządzenie umorze­
nia papierów wartościowych. Na wniosek 
EnBtachji Czerlusez?kiewicz w Binczsrowy 
podejmuje się postępowanie celem umorze­
nia ks ąłeczti wkładkowej Nr, 36 na Eu- 
staehję Czerluncztkiawicz wystawionej na 
kwotę 1732 K 80 hal. opiewającej, która 
wnioskodawczym mialt zaginąć; ‘wzywa się 
posiadacza tej książeczki, aby ją w przeciągu 
6 miesięcy od dnia ogłoszenia przedłożył 
temu sądowi, także inni interesowani mają 
zgłosić swoje zarzuty przeciw wnioskowi. 
W razie przeciwnym uznałby Sąd po upły­
wie tego terminu tę książeczkę za umorzoną.

Sąd okręgowy Oddział, IV *  
Nowy Sąez, dnia 23 sierpnia 1920. (8107)

T. VI. 18/20 (2). Zarządzenie umrze aia 
papierów wartościowych, Na wniosek Re­
giny Neugewftrtz w Niepołomicach podejmuje 
się postępowanie celem umorzenia wymienio­
nego niżej papieru wartościowego który wnio­
skodawcy miał zaginąć Wzywa się po­
siadacza tego papieru, aby go w ciągu 
jednego r  ku od dnia ogłoszenia zarządze­
nia przedłożył temu sądowi; takie inni in­
teresowani mają ogłosić swoje zarzuty prze­
ciw wnioskowi. W razie przeciwnym uznałby 
sąd na ponowny wniosek po upływie tego 
terminu teu papier wartościowy za umo­
rzony.

Oznaczenie papieru wartościowego: 
Na okaziciela opiewający kwit zastawniczy 
Filji Banka hipotecznego w Krakowie z 17 
września 1913 L, 36458 na ztsUwioae: gór­
ną część ośmioramiennego 1 chtarza srebrnego, 
d«a lichtarze srebrne i 15 kielichów sre­
brnych.

Sąd okręgowy cyw. Oddz. VI,
Kraków, dnia 23 lutego 1920. (3520)

T. II. 10/20 (2), Umorzenie. Na wnio­
sek Chaima Leiba Spitza w Krakowie ul. 
Krakowska 46 zarządza się postępowanie 
celem umorzenia wymienionego niżej papie 
ru wartościowego, który miai zaginąć i m y­
wa się posiadaczy tegoż papieru aby zgłosi 
swe prawa do dni 45 po ogłoszeniu edyktu. 
W razie przeciwnym uznałby sąd po upły 
wie tego terminu papier ten wartościowy 
jako pozbawiowy znaczenia.

Oznaczenie papieru wartościowego: Po- 
Poświadezeaia K lei państwowych w Krako­
wie Nr. 2864 na, zaliczkę w kwocie 1864 K 
80 h w przedmiocie przes łki nadanej przez 
C*i*im« Lejka Siitza pod adresem Eljasza 
Riff» w Nowym Sączu listem przewozowym 
Nr. 9128 z dnia 11 listopada 1920,

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział II.
Kraków, dnia 31 marca 1920. (3857)

Firny.
Firm, 544/20 Stow, V, 710. Zmiany i 

dodatki do wpisanych już firm stowarzyszeń. 
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń zarobko­
wych i gospodarczych. Siedziba stowarzysze­
nia: Wieliczka. Brzmienia stowarzyszenia: 
Związek gospodarczy pracowników rządo­
wych „Jedność" w WieVciee stow. zarej. 
z ogran. poręką. Ustąpili członkowie dy­
rekcji: Antoni Bajorek, Andrzej Fabian, 
Bolesław Wolański i,zastępcy Stefan Chmiel
1 Franciszek P ituK  Wybrani członkami dy­
rekcji : Antoni Bajorek (ponownie), Jan 
Grzebieni ewski i Władysław Karpiński, za­
stępcą Stanisław Stokłosa, Data wpisu dnia:
2 kwietnia 1920,

Sąd okręgowy jako handl., Oddział II.
Kraków, dnia 31 marca 1920.' (4149)

Firm. 438/30, Oddz. C. III. 186. Wpis 
do rejestru handlowego firmy spółkewej. Do 
rejestru oddział C wpisano co następuje: Sie­
dziba i brzmienie firmy: Związek przemy­
słowy i handlowy w Krakowie, Spółka z o- 
graniczoną odpowiedzialnością. Przedmiot 
przedsiębiorstwa: przemysł przerobu drzewa 
oraz hurtowny i staj liczny bandel wszel­
kich towarów, do których sprzedawania nie 
potrzeba szciególaego zezwolenia czyli kou- 
cezsji władzy. Cz,s trwania spółki nie jest 
ograni czoay Fc u»a spółki: Spółka w myśl 
ustawy z dnia 6 marca 1906 L. 58 Dz. u. 
p. op era się 1 a kontrakcie z daty Kraków 
24 lutego 1920, L. B. 18.689. Kapitał za­
kładowy wynosi 50 000 kor. wpłaćmy w ca­
łości gotówką, Spółkę zastępują zawiadowcy 
Mojżesz Psrlroth k- pies w Tarnobrzegu i 
Izak Perlrsth kupiec w Myślenicach każdy 
z nich samoistnie. Firmę spółki m że każdy 
z zawiadowców podpisywać w ten sposób, 
ie pod brzmieniem firmy umieści pierwszą 
literę swego imienia i nazwisko, Ogłoszenia

spółki doręctase będą spólnikom w listach 
polecanych. Podani* zaopatrzone jest stem- 
p ent za 115 kor, Dzień wpisu: 18 marca 
1920,

Sąd okręgowy jako handlowy. Oddział II.
Kraków, dnia 15 ms>rca 1920, (4152)

Firm. 88/19 Stow. IV. 164. Do reje­
stru stowarzyszeń wpisano: Firma stowarzy­
szenia: Konsam obywatelski, stowarzyszenie 
zarejtstrfrwaye z ogran, poręką w Brzostku, 
Oel: Celem stowarzyszenia jest zaopatrywa­
nie członków w artykuły codziennego utytku, 
sprowadzanie środków żywneści, ubiorów, 
przedmiotów potrzebnych d> gospodarstwa 
domowego, jak również towarów wszelkiego 
gatunku, a to drogą kupna, wytwarzania lub 
wyrabiania i sprzedawania tychże swym 
członkom za gotówkę. Czas trwania nieogra­
niczony. Statut z 19 czerwca 1919, Udział 
wynosi 50 kor, Każdy członek odpowiada 
swoim udziałem i dalszym udziałem 50 kor. 
Zarząd składa się z 5 członków. Członkami 
zarządu są: Mojzesz Schwarz, Abraham Am­
sterdam. Salomon Aron, zastępcy Menasehe 
SchUnger i Mojżesz Walter. Podpis firmy: 
Brzmienie firmy podpisywać będą wspólnie 
dwaj członkowie dyrekcji w ten sposób, że 
pod wyciśniętą łub odbitą pieczęcią firmy 
umieszczą swoje podpisy.

Sąd powiatowy, Oddział IV,
Jasło, dnia 12 lipca 1919, (3458)

Firm, 2520 Odd, O 97, Uchwała. Za­
rządza się wpisanie do rejes ru handlowego 
spół-k z cgran. odpowisdaialnością. Brzmie­
nie firmy spółki: „Bsskid" dom handlowo- 
komisowy towarów konopnych spółta z ogra­
niczoną odpowiedtialnością. Siedziba fi rmy: 
Zagórz. Przedmiot przedsiębiorstwa: a) harto­
wne zakupno towarów aurowych konopnych 
i lnianych celem dalszej odsprzedaży w dro­
dze hartownej i prowadzenie akładowni har­
townej tychże towarów; b) hartowne zaku­
pno tychże towarów w drodze k‘ misyjnej na 
cudzy rachunek; c) pośredniczeniu w sprze­
daży i kupnie wszelkiego rodzaju towarów 
mieszanych; d) prowadz-nie skladowni har­
townej tychże wszystkich wyżej wymienio­
nych towarów i sklepu drobną rozsprzedażą 
tychże towarów, Czas trwania spółki: nie­
ograniczony. Wysokość kapitału zakładowego 
21 080 marek p, (dwadzieśtia jeden tysięcy), 
Wysokość, uiszczona wpłat: 21,000 mar. p. 
Nazwiska zawiadowców: Antoni Westfalewiez 
kupiec w Sanoku, Jan S/mko kupiec w Za­
górzu, Włodzimierz Kiszka kupiec w Zagó­
rzu. Podpisywanie firmy następować będzie 
w ten sposób, że pod wypisanem lub stam- 
pilją wyciśniętem brzmieniem firmy dwaj 
zawiadowcy uniesscią swoje firmowe pod­
pisy. Bada nadzorcza: Utworzenie Rady nad­
zorczej i oznaczenie jej zakresu działania 
zastrzeżono uchwale walnego zgromadzenia. 
Ogłoszenia spółki: Ogłoszenia spółki nastę­
pują za pomocą listów poleconych pod adre­
sem podanym przez spólników. Stosunki pra­
wne smółki: Spółka epiera się na kontrakcie 
spółki we formie aktu notarja’nego z daty 
Sanok dnia 6 lutego 1920 Lr, 12016,

Sąd okręgowy, Oddział IV,
8anok, dnia 13 marca 1920, (4026)

Firm. 525/20 Oddz, C. II. 24. Zminy 
i dodatki odnozząoe się do wpisanych już 
w rejestrze handlowym firm kupców poje- 
dyńtiych i spółek, Do rejestru oddział G 
wciągnięto co następuje: Siedziba i brzmie­
nie firmy: Towarzystwo d h  przemysłu che­
micznego: „Polm ", spółka z ogran. odpo­
wiedzialnością. Zawiadowca: Jakób Bympel 
ustąpił. Zawiadowca wybrany: dr. Zygfryd 
Krsgen inżynier z Podgórza ul. Twardow­
skiego 15. Podania zaopatrzono stemelem za 
20 kor, Dzień wpisu: 28 marca 1920,
Sąd okręgowy, jako handlowy, Oddział II,

Kraków, dnia 26 marca 1920, (4140)

Firm. 95/20 Rej, A, I. 252, Wpis do 
rejestru handlowego flriry spółkowej. Do 
rejestru firm s»ótk-->wych należy wciągnąć co 
następuje: Siedziba firmy: Przemyśl, Brzmie­
nie firmy: Kantor wymiany Am*ter i Bsr- 
ner. Przedmiot przedsiębiorstwa: Kantor wy- 
m m r ,  Forma spółki: jawna spółka handlo­
wa. Stólniay ot ibiście odpowie ‘żialni: Aron 
Amator kupiec w Przemyślu i Salomon Ber- 
ner kupiec w Jarosławiu. Do za tęcstwa fir­
my są uprtwnieui obydwaj spólnicy kole­
ktywnie. Podpis firmy: Brzmienie firmy pod­
pisują obaj spólaicy kolektywnie. Dzień 
wpisn: 28 lutego 1920.

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddz. IV.
Przemyśl, dnia 28 lutego 1920. (3922)



o

Firm, 463/20, Oddz, A. III. 107. Wpis 
do rejestru handlowego firmy spółko we j, Do 
rejestru Oddz. A. wciągnięto eo następuje: 
Siedziba f i rmy: Kraków. Brzmienie firmy: 
„F. Lesiecki i Ska“ Przedmiot przedsiębior- 
stwa: kupno i sprzedaż artykułów techni­
cznych i budowlanych orai innych pok-e- 
wnych przedmiotów. F  i ma Spółki : Jawna 
Spółka handlowa od 1 marca 1920. Spóhi- 
ey osobiście odpowiedzialni: Feliks Lesiecki, 
kupiec w Krakowie nl. Sobieskiego L. 7 i 
Budolf Eosiński ul. Siemiradzkiego 1. 8, 
Spółkę zastępuje każdy syólnik samodziel­
nie, a firmę podpisują spólaicy w tsn spo­
sób, ie  pod brzmieniem firmy podpisuje się 
jeden z spólników, Podanie zaopatrzone 
stemplem za 40 kor, Dzień w pisu: 20 ma ca 
1920,

Sąd okręgswy jako handlowy, Oddział II.
Kraków, dnia 18 marca 1920, (4150)

Firm. 25/20, Stow II. 893. Wpis fir­
my Stowarzyszenia zarobkowego i gospodar­
czego. Wpisano do rejestru stowarzyszeń za­
robkowych i gospodarczych. Siedziba stowa­
rzyszenia Pomorzany. Brzmienie firm y: Kon- 
sum drobnych handlowców i przemysłowców 
w Pomorzanach stow. zarej. z egran. por. 
Data statu tu : Pomorzany dnia 2 lutego 1920 
Przedmiot przedsiębiorstwa: Sprowadzanie 
środków żywności ubiorów, przedmiotów po­
trzebnych do gospodarstwa domowego, jak 
też towarów wszelkiego gatunku drogą ku­
p ią , ■ ytwarzanf lub wyrabiania dla sprze­
dawania ich swoim członkom, Czas trwania 
nieograniczony. Dyrekcja: wybrana na dwa 
lata z trzech członków wybrani 2 lutego 
1( '20 Jakób AUzufrom kupiec, Henryk Steis- 
felsen kierownik szkoły fandaeji bar. Hirsza 
i Mozes Wiedhtff kupiec wszysey z Pomo­
rzan. Podpis firmy: Przewodniczący i jeden 
członek zarządu podpisywać się bgią pod 
firmą Stowarzyszenia. Ogłoszenia pr e.
obwieszcsenia w lokalu stowarzyszania lub 
w inny stosowny sposób. Udziały członków: 
p» 200 (dwieście) koron. Odpowiedzialność: 
Podwójna suma deklarowanych udziałów* 
Data wpisu 21 marca 1920,

Sąd okręgowy jako hzndlowy. Odiział II.
Złoczó^ d, 21 marca 1920. (4098)

Firm. 135. Stow, 393, Wpis firmy Sto­
warzyszenia zarobkowego i gospodarczego. 
Wpisano do rejnBtru stowarzyszeń zarobko­
wych i gospodarczych. Siedziba stowarzy­
szenia Stanisławów. Brzmienie firm y: Zwią­
zek c kręgowy spożywczych stowarzyszeń pra­
cowników kolejowych dyrekcji kolejowei w 
Stanisławowie, stowarzyszenie zarejestrowane 
z ograniczo >ą porjką. Data Btatutu: Stani­
sławów 30 l stopada 1919. Przedmiot przed 
sfębiorstwa: jest jednoczenie stowarzyszeń 
tfpofywozyeh pracowników kolejowych okręgu 
Dyrekcji Kolejowej w Stanisławowie, udosko­
nalenie działalności i popieranie rozwoju 
tych stowarzpzeń, które na podstawie rze­
czonego statetu do związku przystąpią na 
eiłcnkiw a to pod względem duchowym, 
organizacyjnym, administracyjnym, gospo­
darczym a w szczególności aprowizacyjnam. 
Ozas trwania nieograniczony. Dyrekcja Wi­
ktor Winniiki, Leonard Witold Haczewski 
i Józef Korni ik dyrektorami. Podpis fi.my 
następuje w ten sposób, że pod pieczęcią 
lub wypisaćą firmą dwaj członkowie dy­
rekcji lub jeden z nich wspólnie z proku­
rentem umieszczają swoje podpisy. Ogłosze­
nia wychodzące ze stowarzyszenia mają być 
umieszczone na tablicy w biurach i lokalach 
związku, ogłoszenia zaś o walnych zgroma­
dzeniach ponadto w jednym z dzi-naików 
miej"c wy^n. Udziały czł inków 2090 kor. 
Odpowiedzialność członków do wysokości 
deklarowanych udziałów. Data wpisu 12 
grudnia 1919.

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział II. 
Stanisławów, dnia 12 grudiia 1919. (4056)

Firm, 595/20. oddz. A. III, 29. Zmia­
ny i dodatki odnoszące się dc wpisanych 
już w rejestrze handlowym firm kupców po­
jedynczych i spółek. Do rejestru oddział A. 
wciągnięto eo następuje: Siedziba i brzmie­
nia firmy: Biuro syedycyjno-komisowe Bo- 
man Liban w Krakowie. Specjalne wpisy: 
Aktem notarialnym ddto Kraków 1 kwietnia 
1920 L, B 4356 ustanowił Bornan Liban 
dla swej żony P.uliny oprawę w wysokości 
40 000 koron względaie 80.000 kor. Podanie 
zaopatrzono stemplem za 20 kor. Dzień wpi­
su: 13 kwietnia 1920,

SąJ okręgowy jako handlowy Oddz, II.
K-aków, dnia 12 kwietaia 1920. (413.9)

Firm. 600/20. Stow. V, 264. Zmiany 
i dodatki do wpisanych jut firm stowarzy­
szeń. Wpis ino w rejestrze stowarzyszeń za­
robkowych i gospodarczych Siedziba sto 
warzyszeuia i br.rn.enie firmy : Pracownia 
taniego obuwia w Kri kow e Stow. z ogaa, 
porębą Członek dyrekcji ustąpił: Helena 
Kozłowska, Członkiem dyrekcji wybrany:

Stanisław Batko w Krakowie. Data wpisu: 
13 kwietnia 1920.

Sąd okręgowy j. handlowy, Oddz. II.
Krató"?, dnia 12 kwietnia 1920. (4133)

Firm, 601/20. Oddz, C. IH, 118. Zmia­
ny i dodatki odnoszące się do wpisanych 
już w rejestrze handlowym firm kupców po­
jedynczych i s ółdk. Do rejestr* oddział C. 
wpisano co następuje: Siedziba i brzmienie 
firmy: Z ićrha skór su owych Spfciz og a- 
liczopą «dpowiedzUlnością w F  .wie Pro­
kurę nlz elono p, Tadeuszowi Bzący, prze- 
r;,s.?owsowi w Krakowie Zwierzyniec ul. 
Królowej Jadwigi 67. P  dsnie zaopatrzono 
stemplem za 20 kor. Data wpisu dnia 18 
kwietnia 1920.

Sąd okręgowy js-ko handlowy, Oddział II.
Braków, dnia 12 kwietnia 1920. (4184)

Firm. 606/20 Oddz, A, I, 227, Zmiany 
i dodatki odnoszące się do wpisanych już 
w rejestrze handlowrp firm kapców poje­
dynczych. Do rejestru oddział Ą wciągnięto 
e» następuje: Siedziba i brzmienie firmy: 
A Hulzer w Krakowie. Prokurę samoistną 
udzielono: 1 Arnoldowi Wohlowi kopcowi 
w Krakowie, 2, z: ś Anire z W ohlór "Wil- 
dowej, Silanowi Bosenrweigowi i Jakóbowi 
Scheairerowi prokurę kolektywnr. Podanie 
zaopatrzone stemplem za 80 t nr. Osień wpi­
su : 14 kwietnia 1920.

S» u okręgowy jako handlowy Oddział II.
Kraków, dnia 12 kwietnia 1920. (4132)

Firm. 83 20, Stow; U. 395 Wpis fir 
my Stowarzysrenia zaTobkewego i gospoi ar- 
czego. Wpisano do rejestru stowarzyszeń za­
robkowych i gospodarczych, Siedziba stówa 
rzyszania: Złoczów. Brzmienie f i rmy: ws“ół 
dzielcze stowarzyszenie pracowników kolejo­
wych w Złoczowie stow. zarei. z ogran por. 
Data statutu: w Złoezewie 12 gaodaia 19 i9 
Przedmiot pizedsiębiorat^a: Dostarczanie
tylko członkom za gotówkę artykułów spo­
żywczych gospodarczych i do d^mowege u- 
iytkń przez, nabywanie to m ró .? u wytwór­
ców, fiibrykantó w albo wytwarzanie ich we 
włagyyeh zakładuch przemysłowych. Czai 
trw apia: nieoznaczony, Dyrekcja: z czterech 
członków i trzeah zastępców na przeciąg 8 
lat powoływana pizaz Badę n diorczą a  ,rzez 
Walne Zgromadzenie zatwierdzsną. Wybrani 
dyrektorowie : Broseh Karol, naczelnik stacji 
Mil? l ir  Stanisław naczelnik i izgizynó r ko­
lejowych, Hnatów| Jau, urzędnik icl»jowy 
i Dymieki Piotr kiorom ik parowozów wszy- 
s y w Złoczowie. Podfis firmy: Pod firmą 
podpisywać będą! dwaj członkowie dyrekcji. 
Ogfcscjnia i zawiadomienia będą podawane 
do wiadomości w lokaln stowarzyszania U- 
dtiały członków 90 kor. (dziewięćdziesiąt 
koron). Odpowiedzialni ść, Jeszcze dalszą 
kwotą we wysokości udziału. Data wpisu: 
8 kwietnia 1920.

Sąd okręgowy jako handlowy. Oddz. II.
Złoczów, dnia 3 kwietnia 1929, (4104)

Firm. 4/20. Stow. 11.43. Zwiany i do­
datki do wpisanych już firm stowarzyszeń 
Należy wpisać.w rejestrze stowarzyszeń za­
robkowych i gospodarczych. Siedziba stowa­
rzyszenie: Wola Jzk bowa, Brzmienie firmy: 
Spiłka oszezadnosty i pożyczok stowarysze 
nie zarej ettrowane z Dbmeżenoju pornkoju* 
1. C iłarkocie dyrekcji wystąuili. Siefan Ku- 
łyni.k Iwan Stecuła i T jr . :o Iwenkiw. 2. 
Ozłorhowie dyrekcji wybrani: Stefan Kuły- 
n ‘ak ponownie i St-fan Zgat i Iwa?: Doro- 
iowski, Data wpisu: 20 Btyezpia l f 20.

Sąd okręjr wy jako handl,, Odłział II.
Sandor, 20 stycznia 1920. (4083)

Firm. 892/19, Sąd okręgowy jako han­
dlowy w Biesiowie zarządza przy firmie: 
Spółka spożywcza handlowa „D brobyt" stew 
zarej.. z ograniczoną poręką w Majdanie Kol 
bustowskim wpis zmiany §§ 8, 5,9, 10, 12, 
20 i 30 statutu stowarzyszenia.

Sąl okręgowy, Oddział Y.
Bzeraóifj 81 grudnia 1919. (4078)

Firm. 192. Rej, A,. 321. W fis firm. 
Pojedynczej, Lo rejeatru wpisano dma 29 
listopada 1919. Lieiziba firmy: Tsrnó r. 
Brzmienie firmy: Miejski zakład, ińslalacji 
wodociągo wych. Brsedmiot przedsiębiorstwa: 
instalacja pi e u i i i  wodociągoryth oraz 
urządzenie iuitalacji wodociągowych domo 
wych. Posiadacz: Gmina m Tarnowa,
Fąd okręgowy jako handlowy Oddział IV,

Tarnów, 29* litiopjds 1919, (3824)

Firm. 81/19 Stow. O 154; Zmiany i do­
datki do wpisanych już firm stowarzy iń 
Wp;sać w rejestrze stomrzyszań zrrrhko- 
w*ch i gospodarczych. Siedziba. stowarzy­
szenia'.: Medtaice. Brzmienie firmy: Kasa 
zaliczkowa i rriczęd u  ści w M ed^icach Sto­
warzyszenie zarej. ogr,an. poręką Umarł dy 
rektor ki, Józef Gawiński. Członkiem dy­

rekcji wybrany obecnie: Michał Htjduk, 
Dzień wpisu: 10 marca 1920.

Sąd okręgowy, Oddz. IV.
Stryj, dnia 4 marca 1920, (8547]

Firm. 157/20. oddz. O- II, 267. Zmia­
ny i dodatki odnoszące się do wpisanych 
już w rejestrze handlowym firm kupcói po­
jedynczych i spółek. Do rejestru odział O. 
wciągnięto co następuje: Siedziba firmy: 
Tepezet Towarzystwo dla zakupu i przeróbki 
produktów zwierzęcych, Spółka z ograniczo­
ną odpow, Uchwałą walnego zgromadzenia 
spóląików ddtn Krakór7 29 stycznia 191 
podwyższono kapitał zakładowy o 910.000 
do kwoty 960 000 K wpłacono w całości 
gotówką. Zawiadowca Maurycy Nebenzah 
Uitąpił. Podanie zaopatrzone jest stemplsm 
za 50 k^r. Dzień -wpisu: 18 lutego 1920.

Sąd okręgowy jako handlowy Oddział II,
Kraków, dnia 12 Jutegu 1920. (8842]

Firm. 348/20'Oddz. O II. 285. Zmia­
ny i dofśtki odnoszące się do wpisanych ju: 
w rejestrze haL4lov ym spółek. Do rejestru 
oddział O. wciągnięto eo następuje: Siedziba 
i brzmienie firmy: Aprowizacja mizst. Spół­
ka z o£rnn odpowiedzialnością w Krako 
wie. Ustąpił zawiadowca Spółki Leopolć 
Hebda, Zawiadowcą wybranT dr. Tadeusz 
Dwernicki, dyrektor gal. miejekiefio Zakładu 
kredytowego w Klukowie, Prekurę udzielono 
Janowi Gizowskiemu w Krakowie. Podanie 
zaopatrzone stemplem za 60 kor. Dzień wp sn: 
4 marca 1920.

Sąd okręgowy jako handl,, Oddział II,
Kraków, dnia 2 mi n a  1030. (3597,

Firm.. 591/20 Oddz. S. I. 160 Zm:^- 
ny i dodatki odnoszące się do wpisanych 
już w rejestrze handlowym firm kujuiów po 
jedyuezych i spółek. Do rejestru oddział B. 
wciągnięto co naztępujs: Siedriba firmy: 
Krnków, Brzmienie firmy: Towarzystwo dla. 
przed jiębiors)w górniczych Tepage S-. A. w 
Krakowie. Uchwałą Yulnego zgromadzenia 
akcjonacjuszy r dn a  29 listopada; 1919, za­
twierdzoną przez Ministerstwo dla ht&diu i 
przemysłu oraz Skarbu ro»porządzeniem z 
daia 4/8 1920. Nr- 248/20 HI. sm!eniono 
par- 7 usta.l. i § 17 statutu, Kspitzt zakła­
dowy podwyższono o 10.009.000 koron po­
dzielonych na 100.000 sztuk akzji po 1000 K 
na okazieiala opiewających i pełno wpłaco­
nych. Podanie zaopatrzono nbmylem za 
100 kor, Ditn wpisu: dnia 13 Kwietnia 1920.

Sąd ok :ęf iwy j. handlowy Oddział II.
Kraków; dnia 12 kwietnia 1920 (4185)

Firm, 191. Bsj. A- 819 Wpis firmy 
pojedynczej. Do rejestru wpisano dnia 2C 
listopad*. 1919. Si»dz ba firmy Tarnów. 
B<zmienię firmy: Elektrownia miasta Tar­
nowa. Przedmiot przedsiębiorstwa: wytwa­
rzanie i rozprowadzenie, s ły elektrycznej w 
celach oświetlenia, prz nrszania siły i inne­
go przemysłowego lub d«mowego zastoso­
wania. Posiadacz: Gm a miasta Tarnowa,
Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział IV.

Tarnów, dnia 29 listopada 1919, (3823)

Firm. 36 Stow. II. 1780. Zmiany do­
tyczące js i  wpisanego stowarzyszenia, Do 
rejestru stowarzyszeń wpisane dnia 20 mar- 
c* 1920 przy stowarzyszeniu: „Spółka ho 
doweów drobiu Stowarzyszeni zarejestrowa­
ne z ograLicron^ portką w Tarnowie nastę­
pują, e zbti.  j : Ustąpił członek tariąda Jan 
Wilk w miejsce jego wybrano człoskie. za 
rządu Jz ja  Kuponia.

Sąó ukrggpwy Oddział IV,
Tarnowy dnia-20 marca 1920, (3S£1)

Firm; 482/20, Poj, II 772. Zmiany i 
dodatki odnoszące się do wpisanych lut w 
rejestrze handlowym fi Tm Kupców pojedyn­
czych. De rejestru OJ li, A. w iggn^to co 
naatęeuje: Siedziba firmy: Krakó-r Brzmie­
nie f m y: M. Finker i S-i-a, Do tych er “s 
był wgiącwym właścicielem Benjamin Spira 
kunicc w; Krakowi % akatkieu c*ego »>oT»ta- 
•a jawna*.ijółka od 15 mai-<a 1920 Spółkę 
zastępują na zewnątrz oran m tis  pedp sywnć 
firmę Ńtidy ipólnik iłmodr.ielnie. Podanie 
zaopatrzono, stamplem, za 15 kon D iiei wpi­
suj 2L marca 1920.

Sąd okręgowy jako hanul., Oddział n .
Kraków, d. 6 marca 1920 (3'/95)

Frm. 251/20. O. III, 127. Wpis do re­
jestru handloweg. firm r spółkowej. Do re­
jestru oddział 0  wysiągrięto co następuje : 
Siedziba firmy Kraków. Brznr^.ip firm?: 
Kozalnip ęg! Psary, S ó k* z ograniczoną 
edpowiedziałnośoią. Prpadmiot przedsiębior­
stwa: eksploatacja pokładów węglowych a>w* 
szczególniśei wyfaobywznle węgla kamienne­
go w obrębie nadań górniczych Nr. 3 „Au­
gust" i Nr. 4 „Witold" potożonyih we * sf 
Psary powiatu Będzińskiego ziemi piotrko­

wskiej, a wydzićrżawionych przez Antoniego 
Szczypińskiego od „Towarzystwa Bezimien­
nego Kopalń węgla Czeladź" na zasadzie 
kontraktu z daty Sosnowiec 29 listopada
1919. Oats trwania spółki nie jest ograni­
czony. Formę spółki: Siółka z ogran. odp. 
na zasadzie aust ust. z 6/3 1906 L. 58 Dz. 
u. p. oparta na kontrakcie Spółki ddo Kra­
ków 17/2 1920 L. 3817. Kapitał zakładowy 
spółki wjnosi 200.000 Mk wpłacony w ca­
łości gotówką. Spółkę zstępują zawiadowcy: 
1. Marjzn Szydłowski in i  w Krakowie ul. 
Jagiellońska 5, 2 Jan Naturski inżynier w 
Ktakowie ul. Jagiellońska 5 3. Antoni 
Szczypiński przemysłowiec w Będzinie. Pod­
pis firm7 : Pod brzmieniem firmy położą 
dwsj zawiadowcy swoje podpisy, Ogłoszenia 
spółki doręczane będą spólnikom zapomoeą 
listów poleconych. Podanie zaopatrzone jest 
stemplem za 120 kor. Dzień wpisu 8 marca
1920.

Sąd okręgowy jako handlowy,-Oddział II.
Kraków, J. 21 lutego 1920. (3591)

Firm. 311/20. O III. 128. Wpis do re^ 
jeiAru handloTY-fc, firmy spółkowej, Do re- 
iezfcm odział O. wciągnięto co następuj,e: 
Siedziba f i rmy: Kraków Brzmienie f irn y : 
Paweł Miączyński i Spółha Spółka z ogra­
niczę ą oipcwiedzialnością w Krrkowie 
Przedmiot przedsiębiorstwa: kupna i sprze-- 
uri na raahucek własny i komisowy wisel- 
kiogo rc Iz aj u maszyn i tyehie czyści skła- 
do a lub, wchodzących w zakres przemysłu i 
rolcictwa, z wyłączeniem maszyn automobi­
lowych .naprawa i  urządzenie takich maszyn 
oraz przyjmowania zastępstw firm ktajc ryjt, 
i z» granicznych r g ru n tj.jt  przedsiębior­
stwa, Forms spćlkl: S fiłka w myśl austr. 
ustawy z 6/8 1906 L. 58 Dz.. n. f, op "ta 
nz kontrakcie ddo Kraków 21 luiego 1920 
L. B. 18669 Gzas trwania s?ólki nie jest 
ograniczony. Kapitał zakładowy spółki wy- 
c< si 400.000 kor. gotówką wpłacony dotąd 
800.000 kor. Spótkę zastępuje ziwizdnwca 
F-weł Misczjńaki, przemysłowiec w Krako­
wie a firmę yodpisywtć będzie w ten spo­
sób, że pod fcrzm en,eaa fitmy wypisze swe 
mię i nazwisko, Ogłoszenia epółk1. doręcza­

ne będą syóUikom w list" eh poleconych. 
Pońsnieiraoyatm ne jest stempjem za 80 K 
Dzień wtiisu 9 marca 1920.

Sąd okręgowy jako handle y Oddział U.
Kraków; dni 4 marca 1920, (3592)

Firm. 512/20. O. III. 188. Wpis do re­
jestru handlowego fi, y spółkowej. Do re­
jestru oMział C. wciągnięta co. następuję: 
d edzibi firmy: Kraków Brzmienie firmy: 
Krakowska Białoskó nia. Spółka z ograni­
czoną odpowiedzialnością. Przedmiot przed­
siębiorstwa : wytrawianie skórek kozich, 
rsicb, ewczysh, jelenich, sarnich i b uranie fi 
dla cslósr galanteryjnych i rjjkawitzaiczycb,
c.h sprzsd»ż oraz założenie i pro-wadąegie 
fabryki gprzetworów (heroicznych w myśl 
austr. ust z 6/8 1906 L. 58 Dz. pp, Spółka, 
oparta na kontrakcie spółkij ddo Krakóti 2f 
marca 1920 L, B. 8160 Czas trwania spół­
k i: nieograniczony. E. ■: tał zakładr y wy­
nosi 540.000 Mk wpłacony gptówką w ca 
kości. Zawiadowca: Kazimierz Jarra dyre­
ktorem Małopolskiego Zwiiztu gar b u z i  Kra­
ków ni. Berka Jos*lowicza 1, 21. Podph 
firmy: pod bnmieniem wypisze zawiadowca 
swe imię i nazwisko. Podanie zaopatrzono 
stemplem za 80 kor. Dziiń wpiju 21 marca 
1930.
Sąd okręgowy jako handlowy; Oddział II.

Kraków, dnia 23 maren 1920. (8595) .

Edykta
w iprawaeh o n  ud a  za Lmarłego ,

T. 182/19 (3), Wdrożenie postępowania 
celem udowoduieiia śm.erci Fedora Szmyneó 
z u? W oto wiec. Fedor Simyneć syn Michała 
i Marji, rei. gr. kat., urodzony na dnu  10 
marca 1884 w Zabłotowcach. został w sierp­
niu 1914 powołany do auitry&ckiej Błnibj 
wojskowej i od tego ezłsu przejadł o nim 
słuch, a wedle zeznań świadka WtByla Se­
mena padł on w bitwie pod L^pitowemkoło 
Iwaugrodn na. dniu 2 listopada 19 i 4, ranio­
ny kolą w głow ?. Seiadek widział jego tru­
pa na pobojowis ;u i_ eżoastatiwał nawet za­
wartą w [tuszcze legitymację. ’

Gdy wobec powyższego prawdopodo- 
btem jest, e Fedor Scmyi eć poniósł śmierć, 
przeto na prośbę jegc żony Mel&sji Szmyneó 
wd.-ż* się postępowanie, celem udowodnie­
nia zaszłej śmierci zaginionego. Wydaja, się 
przeto ogólne rrezwanie, aby uwiadomiono* 
s |d  aż do dnia 1 stycznia 1981 r. o zagi­
nionym Fedorze Simyneć.

Po upływie powyższego czasokresu i po 
przeprowadzenia i po podjęciu dowodów bę-
d.ie rozstrzygnięte o dowodzie zaszłej śmierci.

Sąd n k  jgowy, Oddział IV,
Stryj, 23 maja 1930. (6974)

i



T. 25/20 (I) Wdrożenie postępowania 
udowodnienia śmierci Stefana Fioki 

Wjt*?iekiesro z Witwicy. Stefan Fioka Witwi- 
*‘ i syn Michała i Asny, rei. gr, kat., uro­
dzony na dniu * lutego 1878 w Witwicy, 
•ostał w roku 1914 powołany do austr. siu- 
•oy wojskowej i od tego ciaau do dziś nie 
dał o sobie żadaej wiadomości, a wedle ze- 
•aań świadka Stefana Fioki Witwickiego *o • 
stal oa po upadki Przemyśla w roku 1915 
**ięty do aiewoli rosyjskiej, przebywał po- 
Wątkowo w Taszkieacie, następuje w Astra- 
ehaaiu, gdzie skarżył się aa wewnętrzne bole, 
Wkońcu zaś w tym sawym 1915 roku pise- 
aiesioao go do okolic Garycyaa, gdzie słuch
0 nim zaginął.

Gdy wobec powyższego jest prawdopo- 
dobaem, że Stefan Fioka Witwicki poniósł 
antierć, przeto na prośbę Zofji Fioka Wifcwi- 
°kiej żony jego, wdraża się postępowanie, 
celem udowodnienia zaszłej śmierci zaginio- 
•ega. oraz celem uznania małżeństwa z nim 
••Wartego za rozwiązane. Obrońcą węzła mał­
żeńskiego ustanawia się ad w. dr. Lindenbau- 

ze Stryja. Wydaje aię przeto ogólne we­
zwanie. aby uwiadomiono sąd, albo brońcę 
Węiłe małżeńskiego adw. dr. Lindeab&uma 
w Stryju aż do dnia 15 grudnia 1920 o za 
tilionym  Stefanie Fioku Witwickim.

Po upływie powyższego czasokresu i po 
przeprowadzeniu i po podjęciu dowodów bę­
dzie rozstrzygnięte o dowodzie zastłej śmierci.

Sąd okręgowy, Oddz, 17.
Stryj, 19 maja 1920. (6146)

T. VI, 245/19 (6). Wdrożenie postępo­
wania celem uznania za zmarłego. Jan Kan­
ty Bartłomiej dw, im. M asbr, stelmach z 
Dąbia ad Kraków, syn Wincentego i Teresy 
urodzony w r 1869 w Mogile ad Kraków, 
Według zeznań jego żony i rodzeństwa wy­
dalił się w r. 1904 na Węgry i od 1007 nie 

' daje zrakn życia.
Gdy zatem można przyjąć, że zaistnieją 

Warunki ustawowego domniemania śmisrci w 
myśl § 24 Ł. 1 ust, cyw,, wdraża się na 
wniosek Apolonji Masierowej postępowanie, 
celem uznania zaginionego za zmarłego, 
a zarazem ogłasza się wezwanie, aby udzie­
lono wiadomości o zaginionym sądowi.

Jana Ksntego Bartłomieja dw, im. M«- 
aiera wzywa się, aby stawił się przed pod­
pisanym sądem lub w inny sposób dał xn*ć
4 sobie. Po dniu 1 września 1921 sąd n t 
Pakowny wniosek orzeknie ostatecznie o 
Utkaniu za zmarłego,

ią d  okręgowy cywilny Oddz, VI, 
Kraków, 25 maja 1920, (7040)

T, 182/20 (S), Wdrożenie postępowania 
calem uznania za zmarłego, Kiym Dybotij 
gospodarz w Uhorcach, powołany dnia 1 sier­
pnia 1914 wakutek ogólnej mobilizacji do 
czynnej służby wojskowej przy 22 baterji 
•rtyierji, dostał się do niewoli roayjskiej w 
roku 1915. Dnia 10 marca 1917 z innymi 

\ towarzyszami puścił się cn w drogę do do®,u
1 od tego czasu wszelki ślad po nim zaginął,
00 stwierdza również peś siadezenie urzędu 
gminnego w Uhóreaeh,

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi 
ustawowo domniemanie z f 24 L. 2 u, c.
1 § 1 i 2 ust, z dnia 21 marca 1918 Di 
u> p, Nr. 128, przeto wdraża aię na prośbę 
**ny jego Kseni Drybotij postępowanie, ce­
lem uznania Kłyma Diybotija za zmarłego 
taginicnego. Wydaje się przeto ogólne we- 
swasio. aby udzielono Bądowi lub kuratorowi 
I* dr, Feldmanowi, adwokatowi w Złoczowie, 
Wiadomości o powyżej wymienionym.

Gdyby Kłym Drybt i j  mimo to żył, 
Wzywa się go, aby przed niżej wymienionym 
aądem stawił się, lub w inny sposób uwia­
domił o swem życiu. Sąd tutejszy na pono­
wną prośbę po dniu 80 grudnia 1920 roz- 
Btrzygnie o uznaniu za zmarłego.

Sąd okręgowy, Oddz. IV,
Złoczów, 14 maja 1920. (65P4)

T, 118/20 (2), Wdrożenie postępowania 
celem uznania za zmarłego. Stefan Szumiń- 
aki urodzony w r. 1283 wZakomarsu, został 
powołany dnia 1 sierpnia 1914 wskutek 
ogólnej mobilizacji do czynnej służby wojsko­
wej i cd tego też czasu wszelki ślad po nim 
taginął, co twierdza również poświadczenie 
Urzędu gminnego w Zakomarzu.

Gdy zatem przyjąć naM y, że zacho­
dzi ustawowe domniemanie z § 24 u. c. i
5 1 i 2 ustawy z dnia 21 marca 1918 Nr, 
1*8 Dz, p. p., przeto wdraża się na prośbę 
Jago żony Marji Szumińskiej postępowanie, 
celem uznania Stefana Szamińskiego za zmar- 
•Bgo zaginionego, a małżeństwa jego z Marją 
E umińrką zawartego za rozwiązane. Wydaje 
91f  przeto ogólne wezwanie, aby udzielono 
Bądowi lnb kuratorowi p. dr. Naglerowi, ad­
wokatowi w Ziocz-.wie, którego ustanawia
ię obrońcą węzła małżeńskiego — wiadomo- 
u* •  powyż wymienionym.

Gdyby Stefan Sumiński mimo to żył, 
wzywa się go, aby przed niżej wymienio­
nym sądem stawił się, lub w inny sposób 
uwiadomił o życiu. Sąd tutejszy na pono­
wną prośbę po dniu 1 stycznia 1920 roz­
strzygnie e uznaniu za zmarłego,

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Złoczów, 14 maja 1920, (6503)

T. 16/20 (2). Wdrożenie postępowania 
celem uznania za zmarłego, Teodor Karacz, 
mąż Marji gospodarz w Bykowie pow. Zło 
eiów, powołany z wybuchem wojny do służby 
wojskowej, dosttł się w r. 1916 po upadku 
Przemyśla do niewoli rosyjskiej i od tego 
czasu wszelki ślad po nim zaginął, eo stwier­
dza poświadczenie urzędu gminnego w By­
kowie.

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi 
ustawowe domniemanie z § 24 L. 2 u. e. i 
§ 1 i 2 ustawy z dnia 21 marca 1918 Dz, 
p. p. Nr, 128, przeto wdraża się na prośbę 
żony jego Marji Karacz postępowanie, calem 
uznaniu jej męża Teodora Karacza za zmar­
łego zaginionego. Wydaje aię przeto ogólne 
wezwanie, aby udzielono sądowi lub kurato­
rowi p. dr, Eidelberfowi, adwokatowi w 
Złoczowie, którego ustanawia się zarazem 
obrońcą węzła małżeńskiego, wiadomości o 
powyżej wymienionym.

Teodora Karacza wzywa się, aby przed 
niżej wymienionym sądem stawił eię, lnb w 
inny eposób uwiadomił a życiu. Sąd tutejszy 
na ponowną prośbę p« dniu 15 kwietnia 1921 
rozstrzygnie o uznaniu za zmarłego,

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Złoczów, 6 marca 1929, (6414)

T, IV, 25/19 (1). Zarządzenie postę­
powania celem uznania za zmarłego. Andrzej 
Górny syn Michała i Marji, urodzony w r. 
1889 w Gilowicach pow. Żywiec, wyszedłszy 
na wojnę w sierpniu 1914 r. pisał z pola w 
sierpniu 1914 r. i od tego czasu nie dał o 
sobie wiadomości, Komenda 16 p. obr, kr. 
podała, żs w wojnie zsginął.

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi 
ustawowe domniemanie z § 24 Ł. 2 ustawy 
cyw., przeto zarządza się na prośbę jego 
ojca Michała Górnego postępowanie, celem 
uznania z a , zmarłego. Wydaje aię przeto 
oi ólne wezwanie, ażeby udzielono sądowi w 
Wadowicach wiadomości o powyż wymie­
nionym. Wydaje eię przeto ogólne wezwa­
nie, ażeby udzielono Bądowi wiadomości o 
powyż wymienionym.

Andrzeja Górnego wzywa się, aby się 
stawił przed podpisanym sądem, lub w inny 
sposób dał znać o sobie, Sąd tutejszy na 
ponowną prośbę po dniu 2 grudnia 1920 
rozstrzygnie o uznaniu za zmarłego,

Sąd okręgowy, Oddział IV. 
Wadowice, 2 kwietnia 1920 (6164)

T. IV. 29/20 (S), Wdrożenie postępo­
wania celem udowodnienia śmierci Adsma 
Paj-siki. Adam P»,j«atka syn Jana i Anny. 
urodzony w r. 1880 i zamieszkały r  Soli 
po?. Żywiec żołnierz 56 pp,, podług zeznań 
świadków zmsrt w niewoli rosyjskiej w lu­
tym 1917, lecz metryki śmierci jego wydo- 
sl- ic nie można.

Wobec tego na prośbę jsgo żony Anny 
wdraża się postępowanie, celem udowodnie­
nia zas łej śmierci zaginionego, Wydaje* się 
przeto ogólne wezwanie, aby uwiadomiono 
sąd aż do dnia 20 września 1920 r. o zagi­
nionym,

Po upływie powyższego czasokresu bę­
dzie rozstrzygnięte o dowodzie zaszłej śmierei,

Sąd okręgowy, Oddział IV, 
Wadowice, 20 kwietnia 1920, (6158)

T. 814/20 (2), Zarządzenie postępowa­
nia eelem uznania za zmarłego. Ilko Hołod 
ur. 1887 r. w Dżwinogrodzie, tamie przyna­
leżny i zamieszkały, jako żołnierz a 'Ł. ji austr. 
podczas pierwszych walk na froncie rosyjskim 
w r, 1914 zaginął i od tego czasu brak o 
nim wszelkiej wiadomości.

Można zatem przyjąć i i  zajdą warunki 
ustawowego domniemania śmierci w myśl 
§ 24 Ł. 2 ust. eyw, Wobee tego na wniosek 
Ahafji Hołod wdraża się postępowanie, ca­
lem uznania wymienionej osoby za zmarłą, 
a związku małżeńskiego zawartego na dniu 
16 lipca 1912 za rozwiązanego. Wiadomości 
o zaginionym należy udzielić aądowj, albo p, 
adwokatowi dr, Marcelemu Szapirze, którego 
ustanawia się kuratorem i obrońcą węzła 
małżeńskiego,

Iika Hołoda wzywa się , aby się 
stawił przed podpisanym aądeiu, o ile żyje, 
lub w inny sposób dał znać o sobie. 
Sąd 6«Katfecziąe orzeknie na ponowny wnio­
sek po dniu 28 lutego 1921 roku o uznaniu 
za zmarłego i o rozwiązaniu węzła małżeń­
skiego,

Sąd okręgowy cywilny, Oddział VII.
Lwów, V li|ca  19*0. (7997)/ "

T. 611/29 (2), Wdrożenie postępowania 
celem uznania za zmarłego, Iwan Koean ur, 
22 listopad* 1875 w Nikoskewieach, tam ie 
zamieszkały, przebywał od r, 191.2 w Ame 
ryee w prowincji Neyjorskiej. W lecie 1912 
jako chory puścił s'ę w podróż do Europy i 
na podstawie zeznań świadka zachodzi wszel­
kie podobieństwo ża w drodze zmarł, tem 
bardziej, iż od tego czasu żadnego znaku ży­
cia nie dał o sobie.

Można zatem przyjąć, iż zajdą warunki 
ustawowego domniemania śmierci w myśi 
$ 24 l. 2 ustawy cyw. Wobec tego na 
wniosek Hanuśki Kochan zarządza się postę­
powanie. eelem uznania wymienionei osoby 
za zmarłą. Wiadomości o zaginionym należy 
podać sądowi.

Iwana Kocana wzywa się, aby przed ni­
żej wymienionym sądem stawił się, o ile 
żyje, lub w inny sposób uwiadomił o ewem 
życiu. Sąd orzeknie ostatecznie na ponowny 
wniosek po dniu 1 lipca 1921 r, o uznaniu 
za zmarłego,

Sąd okręgowy cywilny, Oddział VII. 
iwów, 7 czerwca 1920 (7959)

T, 298/20 (3), Zarządzenie poatępowa- 
nia celem uzrania za zmart«go. Józef Meły- 
niuk ur. 8 września 1887 w Dziewiętnikaeh, 
rolnik w Ozyżyeach zamieszkały i tam przy­
należny, jako żołnierz 55 pp. biorąc czynny 
udział w wojnie światowej, zginął w bitwie 
pod Przemyślem w r 1914, Od tego czasu 
brak o nim wszelkiej wiadomości..

Można zatem przyjąć, że zajdą wtrunki 
ustawowego domniemania śmierci w myśi 
$ 24 L, 2 ustawy eyw. Wobec tego na 
wniosek Marji Mełyniuk wdraża eię postępo­
wanie, celem uznania wymienionej osoby 
za zmarłą. Wiadomości o zaginionym należy 
udzielić sądowi.

Józefa Mełyniuka wzywa aię, aby się 
jawił przed podpisanym sądem, n ile tyje, 
lub w inny sposób dał znać o sobie. Sąd 
ostatecznie orzeknie na ponowny wniosek po 
dniu SI stycznie 1920 roku o uznanie za 
zmarłego.

Sąd okręgowy cywilny, Oddział VH. 
Lwów, 28 czerwca 1920, (7968)

T. 22/20. Wdrożenie postępowania ee­
lem uznanie za zmarłego. Michał Olewicz 
syn Jena, urodzony 4 maja 1881 i zamie­
szkały w Podmichah' Sp. Kałuas, powołany 
ogólaą mobilizacją do wojska austr. armji 
odszedł na front włoski i dostał aię do nie­
woli rosyjskiej, i  jak zeznał świadcz J n 
Leszczyński widział on Michała Olewiuia 
chorego w szpitalu w Bssji w r. 1918, lecz 
co się dalej z nim stało, tego nie wie i wię 
eej go nie widział,

Gdy zatem można przyjąć, że zaistnieją 
warunki ustawowego domniemania śmierci 
w myśl § 24 i 277 u. c. i § 1 ustawy z 
dnia 21 marsa 1918 Dz. p, p, Nr. 128 
przeto wdraia aię na prośbę Anny Olewicz, 
żony Mieflma postępowanie, eelem uznania 
wymienionego za zmarłego zaginionego. Wy­
daje się przeto ogólne wezwanie, aby ndzie- 
loso sądowi lub panu Iwanowi Fedorów, 
którego uataaawia się kuratorem i obrońcą 
wę ła małżeńskiego — wiadomości o powyż 
wymienionym.

Michała Ole wieża wzywa się, aby przed 
niżej wymienionym sądem stawił się, lnb w 
inny sposób uwiadomił o swem życiu, i Sąd 
tutejszy na ponowną prośbę po dniu 29 lu­
tego 1921 roku rozstrzygnie o uznaniu za 
zmarłego.

Sąd okręgowy, Oddział IV, 
Stanisławów, 18 czerwea 1920. (7982)

T. 520/20. Wdrożenie postępowania ce­
lem uznania za zmarłego zaginionego, Moj­
żesz Dawid Weingarten urodzony 28 stycznia 
1883 i zamieszkały w Stanisławowie, powo­
łany do wojska austr. armjl w r. 1915 od­
szedł na front rosyjski i prawdopodobnie 
zmarł tamie, jak to zeznał wnioskodawca, 
który miał wiadomości o d  niepamiętnych k i  
bliżej osób.

Gdy zatem przyjąć należy że zachodzi 
ustawowa domniemanie śmierei z § 24 i 
277 ustawy eyw. i § 1 ustawy z 21 marca 
1918 Dz. p. f>. Nr. 128, przeto wdraża się 
na prośbę Feiwla Wcingartena w Stanisła­
wowie postępowanie, celem uznania za zmar­
łego zaginionego. Wydaje się przeto ogólne 
wezwanie, aby udzielono sądowi lub kurato­
rowi panu Markusowi Wsingartenowi wlwa- 
sikówce Spow, Bohorodęsany wiadomości e 
powyż wymienionym.

Mojżesza Dawida Weingartena wzywa 
się , aby prind niżej wymienionym sądem 
jawił się lub w inny sposób uwiadomił o 
swem życiu. Sąd tutejszy na jonowną prośbę 
po dniu 20 lutego 1921 roku rozstrzygnie o 
uznaniu za zmarłego,

Sąd okręgowy, Oddział IV, 
Stanisławów, 15 lipca 1920, (7867)

T. VI, 87/20 (2). Wdrożenie postępo­
wania celem uznania za zmarłego. Wiesek 
Franeiszek s jn  Stefana i Franciszki, rolsik 
ze Suchorsby pow. Wielieika, uredzoay tzm- 
że w r, 1890, przydzielony do 92 np., we­
dług listownego zawiadomienia jego towarzy­
sza broni miał umrzeć w niewoli rosyjskiej 
w maju 1917; od tego czasu nie ma o nim 
wiadomości,

Gdy zatem można przyjąć, że zaistnieją 
warunki ustawowego domniemania śmierci 
w myśl § 1 ustawy z 21 marca 1918 Dz.
u. p. Nr, 128, przeto na prośbę Stanisława 
Więska wdraża aię postępowanie, celem 
uznania wymienionej oaoby za zmarłą, a za­
razem ogłasza się wezwanie, ażeby udziela­
no wiadomości o zaginionym sądowi,

Franciszka Więska wzywa się. aby 
stawił aię przed podpisanym sądem lub w 
inny sposób dał znać o sobie. Po dniu 1 
[utego 1920 sąd na ponowny wuioseko rze­
knie ostatecznie o uznaniu za zmarłego.

Sąd okręgowy cyw.. Oddz. IV,
Kraków, 1 maja 1920. (6289)

T. IV. 24/20 (4), Wdrożenie postępo­
wania celem uznania na zmarłego, Jan Mi­
chalik urodź, w r, 1888 w Pisarzowa] i tam 
zamieszkały, żołnierz 10 p, p, byłej armji 
austr,, w dniu 16 lipca 1916 zsginął podczas 
potyczki na froicie rosyjskim.

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi
ustawowe domniemanie z § 1 ces. rozp.
z dnia 21 marca 1918 L. 128 Dz. p. p.,
przeto wdraża się na prośbę Marji Michalik 
w Pisarzowy postępowanie celem uznania za 
zmarłego, zaginionego. Wydaje się przeto o- 
gólne wezwanie, aby udzielono sądowi wia­
domości o powyż wymienionym a zaginio­
nego wzywa się, aby przed liż  ej wymienio­
nym sądem atawił się lub w inny sposób 
uwiademił o swem życiu.

Sąd tutejszy na ponowną prośbę po
dniu SI stycznia 1921 roku rozstrzygnie * 
uznaniu za zmarłego.

Sąd okręgewy, Oddział IV,
Nowy Sąez, 16 czerwca 1920. (8105)

T. 17, 84/20 (4), Wdrożenie postępo­
wania celem uznania za zmarłego. JanG>cek 
ur. w roku 1887 w Lipuasny i tam zamie- 
azkaty, żołnierz 20 pp. byłej armii austrja- 
ekiej w roku 1915, miał się dostać do nie­
woli roayjskiej i tamże miał umrzeć w je­
sieni 1916 w szpitalu w Bewlu.

Gdy zatem przyjąć należy, że zachodzi 
ustawowe domniemanie z § 1 ces. rozp. 
% dnia 21 marca 1918 L 128 Dz. p, p. 
przeto wdraża się na prośbę Bronisławy Go- 
cok w Łopusznie postępowanie, celem uzna­
nia za zmartogo, zaginionego, Wydaje się 
przeto ogólne wezwanie, aby udzielono sądo­
wi lub kuratorowi p. dr. Nowakowi, adwo­
katowi w Nowym Sączu wiadomości o po­
wyżej wymienionym, a zaginionego wzywa 
się, aby przed niżej wymienionym sądem sta­
wił się lub w inny sposób uwiadomił o 
swem życiu.

Sąd tutejszy na penowną prośbę po 
dniu 1 marca 1921 rozstrzygnie o uznaniu 
za zmarłego,

Sąd okręgowy, Oddział IV,

Nowy Sąez, 28 lipca 1920, (8106)

T. 98/20 (4). Wiktor Koryto syn Win­
centego i Klary, urodzony w Grzbownicy 20 
stycznia 1878, odszedł na wojnę w sierpn-u 
1914, Walczył w twierdzy Przemyśl. Pa jej 
upadku dostał się do niewoli rosyjskiej, Prze­
bywał w miejscowości Krzywicy-Bruży obok 
Wilejki, Tam się rozchorował z końeum 
1916 r. lub z początkiem 1917. Leczył się w 
szpitalu, od tego czasu wszelki ślad za nim 
zaginął.

Sąd okręgowy w Sanoku wzywa ka­
żdego, ktoby o życiu Wiktora Koryto miał 
jakąkolwiek wiadomość, aby dał o tem znać 
sądowi lub kuratorowi nieobecnego adw. dr, 
biączce w Sanoku w przeciągu sześciu mie­
sięcy od dniu ogłoszenia tego wezwania, t. j, 
najpóźniej do dnia 1 kwietsia 1921. Jeżeli 
w tym czasie sąd nie otrzyma żadnej wia­
domości o żyeiu jogo, uzna gt na ponowny 
wniosek Antoniny Koryto za zmarłago, a 
jego małżeństwo z Antoniną z Błądzińskicb 
za rozwiązane.

Kuratorem nieobecnego i obrońcą wę­
zła małżeńskiego mianuje się adw, dr. Woj­
ciecha Slączkę w Sanoki,

Sąd okręgowy, Oddział IV,
Sapok, 2 sierpnia 1926, (8078)

T. 155/29 (a). Wdrożenie postępowa­
nia eelem uznania za zmarłego, M chał Boźik 
syn WaByla i Katarzyny, urodzony w Mał- 
afiwskiej woli 24 marca 1872, jako żołnierz 
89 pp. walczył na froncie włoskim i cd tego 
czasu wiadomość o nim zagitęła,



Gtij xatem m cia i przyjąć, ie  *»- 
iituisją warumki ustawowego stwierdseai* 
śmierci po myśli § 24 i 277 ustawy cyw, i 
ustawy i  dni* 16 lutego 1888 Da, f- V  Nr, 
29 i i  da 81 marca 1918 Da. p. p Nr. 128, 
prsetft wdrai® sif aa prośbę Stefana Boiaka 
i lanych postępowi"nie. celem uaaaaśa wy- 
mtemisnsj osoby aa smarłą. a <*rasena ogła 
ssa się weiwaaie, aby adsHoao wiadomości 
o zaginionym sądowi lub p. dr. H*mmer- 
sahmidtowl, adwokatowi w Przemyślu, któ­
rego ustanawia się kuratorem,

Mikołaja Boiaka warwa się, aby przed 
aiłej wymienionym sądem stawił się, lub w 
inny sposób uwiadomił o swem iyciu, Po 
6 miesięcznym czasokresie od ogloarewis 
edyktu w Gazecie Lwowskiej sąd na pono­
wną prośbę orzeknie ostatecznie o uznaniu 
za zmarłogo.

Sąd okręgowy, Oddział V, 
Przemyśl, 19 czerwca 1929, (7818 8—1)

celem 
syn

T, 197/19 (7), Zarządzenie postępowania
n ndowodk enia śmierci. Jan Hryncystyn 
Antoniego iParsskawji, urodzony w Bu­

dnikach 2 stycznia 1894, io taisri 89 pp. w 
połowie sierpnia 1917 w. ofenzywie włoskiej 
zginął.

Ody wobec powyiszego jest prawdope- 
dobnem, ło osoba wymieniona poniosła 
śmierć, przeio na prośbę Julji Majgier z dra- 
ła  się postępowanie, celem udowodnienia 
śmierci, a zarazem ogłasza się wezwanie, 
aieby do 6 miesięcy po ogłoszeniu w Gaze­
cie albo sądowi albo panu adw, dr. Cier- 
lnnczakiewiczowi w Przemyślu, którego usta­
nawia się kuratorem, udzielono wiadomości
0 zaginionym,

Po upływie powyiszego terminu sąd 
orzeknie ostatecznie o wniosku na ponowną 
prośbę,

Sąd okręgowy, Oddział V. 
Przemyśl, 7 czerwea 1929 (7480 8—1)

Ti 166/29 (6), Zarządzenie postępowa­
nia celem uznania za zmarłego. Jan Kosior 
syn Dymitra i Ewy,  urodzony w Łazach 18 
sierpnia 1888 j»ko iołnierz 34 p. obr. kraj. 
dnia 3 września 1914 jt bitwie pod Trawni­
kami został ranny i odtąd słuch o nim za- 
ginął,

Gdy zatem moina przyjąć, ie  zaistnieją
1 w.n.Id ustawowego domniemania śmierci w 
myśl § 24 i 277 ustawy cyw. i ustatfy z 16 
lutego 1888 Nr. 20 i z dnia 31 marca 1918 
Dz, p. p. L 128, zarządza się na wniosek Ka­
tarzyny Eosiurowej postępawanie, celem uzna­
nia wymienionej osoby za zmarłą, a zarazem 
ogłasza się wezwanie, aieby udzielono wiado­
mości o zaginionym sądowi, albo p, dr. Piob- 
etbinowi, adwokatowi w Przemyślu, którego 
ustanawia się kuratorem i obrońcą węzł 
msłieńskiego.

Jana Eosiura wzywa się, aby stawił 
eię przed podpisanym sądem, lub w inny 
sposób dał znać o sobie. Ps sześeio mie­
sięcznym okresie od ogłoszenia edyktu w

Gazecie Lwowskiej, sąd na ponowną prośbę 
orzeknie ostatecznie o wniosku,

ląd  akrępw y, O te ia ł  V.- 
Przemyśl, 12 lipce 1929, (7820 3 - 3 )  j

T. 78/20 (6), Zarządzenie postępowania! 
celem uznania za zmarłego, Li zi r  Engel-j 
hsrd, lat 70 urodzony w L iskw atem , syn 
Uschera i Kresi, wypędzony przez Posjm, 
zmarł w drodze 22 marca 1915 i pochowany 
został w Ghyrowie,

Gdy zatem moina przyjąć, ie  zaistnieją 
warunki ustawowego stwierdzenia śnraroi 
zarządza się na wniosek Marjem Eagelhard 
postępowanie, celem uznania wymśeniocej 
rsoby za zmarłą, a zarazem ogłasza się we­
zwanie, aieby udzielono wiadomośei o zagi­
nionym sadowi,; elbo p, dr. Aierowi, adwo­
katowi w Przemyślu, którego ustanawia się 
kuratorem,

Luzera Engelhard! wzywa s ię , aby 
przed niiej wymienionym sądem stawił się, 
lub w in t  j sposób dał znać o sobie. Po 
sześciu miesiącach od dnia ogłoszenia w „Ga 
zecie Lwowskiej" sąd m  Ponowną prośbę 
orzeknie ostatecznie o uznaniu za zmarłego,

Sąd okręgowy, Oddział V,
Przemyśl 26 czerwca 1920, (7351 8 -  8)

T. 149/20(4), Zarządzanie postępowania 
celem. uznania z. zmarłego, Michał Bielecki 
syn Stanisława i Anny, urodzony w Herma- 
nowicach 11 września 1876, jako iołnierz 
batsljonu telegrafu kolejowego po upsdku 
Przemyśla dostał się do niewoli rosyjskiej, 
w drodze do Bosji w kwietnu 1915 zacho­
rował i odtąd słuch o nim zaginął.

Gdy zatem moina przyjąć, ie  zaistnie­
ją warunki ustawowego stwierdzenia śmierci 
w myśl £ 24 i 277 ustawy cyw, i ustawy 
z dnia 16 lutego 1883 Nr, 20 i s 31 marca 
1918 Dz. p. p. Nr, 1&3, zarządza się na 
wniosek Anny Bieleckiej postępowania, calom 
uznania wymienianej osanj ia zmarłą, a za­
razem ogłasza cię, aieby udzielono wiadomo­
ści « zaginionym sądowi alb# p. dr, Gang- 
bergowi, adwokatowi w Przemyślu, którego 
ustanawia się kuratorom i obrońcą węzła 
■ułinńskiego,

Michała Bieleckiego wzywa się, aby sta­
wił się przed podpisanym sądem luk w inny 
spesófe dała inać s ssbie, Po bezskutocznym 
opływie 6 miesięcznego czasokresu ad ogio- 
a i u  edylrtu w „Gazeeic Lwowskiej*, sąd 
na ponowna prośbę aneksie ortiNcraia a 
wniosku,

$ąd “k»ęgo .?j, Oddział T,

P rrm yśi, 5 lipca 1929. (7982 2—3)

Gdy zatem moina przyjąć, ie zaistnieją 
warunki ustawowego stwierdzenia śmierci w 
myśl $ 24 i 477 ust. crw, i ustawy z 16 
Mej o 1888 Nr. 28 D*. p, p. i z dnia 31 
marca 1918 Dz. p. p, Nr, 128, zarządza się 
na wniosek Katarzyny Mucha postępowanie, 
celem uznania wymienionej osoby za zmarłą 
a zarszam ogłsssz się wezwanie, aieby udzie­
lono wiadomości o zaginionym sądowi albo 
p, dr. Sekiele, adwokatowi w Przemyśla, 
którego ustanawia się kuratorom i obrońcą 
węzła małieńskioga.

nndrzeja Muchę wzywa się , aby 
stawił się przed tutejszym sądem lub w inny 
sposób dał znać o sobie. Po bezskutecznym 
upływie sześciomiesięcznego czasokresu od 
ogłoszenia w „Gazeaie Lwowskiej*, srd na 
pom« urną prośbę orzeknie ostatecznie « wsio 
skn,

okręgowy, Oddział V, 
Przemyśl, 5 lipca 1929, (7822 2 - 1 )

f .  IV, 6/20 (3). Wdroienie postępo­
wania celem uznania za zmarłego, Zaprzysię- 
ionemi zeznaniami świadków Józefa Krupy 
i Stanisławy Suchasowej. trdziei poświad­
czeniami gui:n Lublica i Zółków, wykszanem 
zostało, łe Henryk Suchan syn Stanisława i 
Karoliny, urodzony w Lubiicy 14 listopada 
1894, wyjechał na wojnę w sierpniu 1914 
walczył na frontach rosyjskim i włosk m i 
nabawiwszy się mzlarji, miał umrzeć w szpi­
talu wojskowym w Vinkowcaeh dnia 16 wrze4 
śnia 1918 i od tego czasu słuch o nim aa- 
ginął.

Gdy zatem moina przyjąć, ie  zaistnieją 
warunki ustawowego domniemania śmierci 
w myśl § 24 u, c,, przeto wdraia się ua 
prośbę Stanisławy Suchan postępowanie, celem 
uznania wymienionej osoby za zmarłą. Wy­
daje się przeto ogólne wezwania, aby udzie­
lone sądowi lub kuratorowi p. adwwkałtwi 
dr. Gabryssewskiemu w Jaśle wiadomaści o 
powył wymienionym do dnia 1 listopada 
1929,

Sąd tutejszy na ponowną prośbę po 
dniu powyiezym rozstrzygnie o uznaniu za 
zmarłego,

okręgowy, Oddział IV.
Jasło, 25 lipca 1929. (8101 2 - S )

T, 208/20 (8), Zarządzenie postępowa­
nia celem uznania za zmarłego, Jóief Hsdała 
syn Grzegorza i Zofii, urodzony w Pełnaty- 
ccach 18 stycznia 1885, iołnierz 17 p, strz, 
od 22 listopada 1914 m e duje ładnej wiado­
mości,

T. 174/29 (4). Z-trząuzer 9 poji,cpw a»ia 
celem uznania za zntarlege. Andrzej Mucha 
syn Jana i Tacjanny, urodzony w Wierzbia- 
-ach 19 grudnia 1873, zamieszkały wJawo- 
rowie, jako jeniec wojenny zmarł w Tumeniu 
w marcu 1919.

zatem moina przyjąć, łe  raistnicją 
warunki' ustawowego stwierdzenia śmi rei 
w myśl $ 24 i 277 ust, cyw, i ustawy z 16 
lutego 1883 Dz, p, p. Nr. 20 i 81 marca 
1918 Nr, 128 Dz. u, p., zarządza się na 
wniosek Joanny Hadała postępowania celem 
uznania wymienionej osoby za zmarłą, a ża­
ra m i ogłasza się wezwanie, aieby udzielone 
wiadanośc: a zaginionym sądawi, albo p,

dr, Kalininowi Beichowi, adwokatowi u Pr**
myślą którego ustanawia się kuratorem * 
obrońcą węzła małieńskiego,

Józefa Hadałę wzywa się, aby eta* 
wił się prznd podpisanym sądem, lub * 
inny sposób dał znać a sobie, Po bezsko* 
tecznym upływie sześciomiesięcznego czas** 
kresu od ogłoszenia edyktu w Gazecie LwoW' 
skiej, sąd b* panowną prsśfef orzeknie o*t*‘ 
teczaaio o wniosku,

Sąd okręgowy, Oddział V,
Przemyśl, 5 lipca 1326, (7821 2—1)

T. IV. 18/20 (3). Wdroienie postęp* 
wania celem udowodnienia śmierci. Zaprif' 
sięionemi zeznaniami świadków StefAnji Ti' 
ziołkowej i Anieli Barzykowej, tudziei p* 
świadczeniem gminnem wykazanem został* 
łe Michał Vizivłek ayn Andrzeja i Wiktorii I 
urodzony w Ołpinnch dnia 27 września 188* \  
wyjechał 28 lipca 1914 ze wsi rodzinnej n* 
wojnę i walcząc na froncie wojsk austrj* 
ckich pod Harklową w maju 1715, miał tam* 
łe  wówczab zginąć i od tego czasu nie ma o 
nim ładnej wiadomości.

Gdy wobec tego jest prawdopodobn* 
ie Michał Ybiołek syn Andrzeja poniósł 
śmierć, przeto zarządza się na wniosek Si* 
fanji Visiołkowej postępowanie, aelem udo* 
wodEieaia zasiłej śmierci zaginionego. W y 
daje się przeto ogólne wezwanie, aieby 
wiadomiono sąd albo kuratora p, dr. Lipiń' 
skugo, fdwokata w Jaśle, którego się ró' 
wnocześnie obrońcą węzła m iłłenskie^j ust* 
nawii, a i do dnia 1 psidziernika 1920 p z*  
ginionym.

Po spływie powyiszego czasokresu i 
po przeprowadzeniu i po podjęciu dowodów 
będzie rozstrzygnięte o dowodzie zaszłej 
śmierci,

Sąd okręgowy, Oddział IV,
Jasło, 25 czcrwea 1929, (8102 2—8)

T, 186/20 (4). Mikołaj Łacyk syn Mi' 
chała i Teodozji, urodzony w Miiyńcu d. 18 
listopada 1881, internowany w Thalernofi* 
umrzeć miał w styczniu 1915.

Gdy ’&tem moina przyjąć, ie  zawiniają 
warunki ustawowego stwierdzania śmierci W 
myśl § 24 i 277 ustawy cyw. i ustaw; % 16 
lutego 1883 Nr. 20 i z 31 marca 1918 L< 
128 Dz. p. p„ zarządza się sa  wniosek 
Emilji Łzcykowej postępawanie, eslsm r*** 
nia wymienionej osoby sa zmarłą, l  i^rasatf 
ogłasza się, aieby udzielono wiadomości e 
sagśnionym sądowi, albo p. dr, Dawidowi, 
adwokatowi w P ri m-ślu, którego ustanawie 
się kuratorem i obrońcą węiła małłeńs<iego.

Mikołaja Łzcyka wzywa aię, aby stawił 
aię przed tutejszym sądem lub w inny sposób 
dał znać osobie, Po bezskutecznym upływie 
6 miesięcznego czasokresu o t ogłoszenia edy­
ktu w Gazecie Lwowskiej, sąd na pomwM 
prośbę orzeknie ostateasaie o wniosku,

okręgowy, Oddział V, 
Przemyśl, 5 lipca 1929, (7983 2—I)

DOMIEBIEMIii. PRYWATNE-

WINA
w ęgierskie i au striack ie

P O  N A JN IŻ S Z Y C H  C EN A C H  P O L E C A  -  - 

Handel Herbaty i Kawy

J E ł D M U j M B i ^  J E f c L l B O Ł J L
W E  L .W O W IE , U L . H U T O W & K IE w O  L 3 .

STAMPILIE k a u o z u k o  x e  
i m etalowe -

w y k o n u j e  n a j t a n i e j  R Y T O W N IK

J. Goldosiir, Lwów, Sykstuska 17.
STowoczesne fotografie

•rykdnnje
Z a k ł a d  „ H  E  N  t  R  A 14

we Lwowie, n i. K o ra la ic k a  L. i ,
(.boczna Akademickiej i Zimorovneza)r

Z i e m n i a k ó  w
zimowych 100 wagonów zakupi Stowarzyszenie 
Spóźywcze Kolejarzy Oszczędność we Lwowie 2. 

Ofertę przejmuje do 15 września b, r.

Auplę zaraz aparat kontrolny do 
gorzelni firmy Doiańskiego luk) ficka  
używany w doOrym stanie. Zgłosze­
nia z podauiem ceny. W, ISzewczyk. 
Wieliczka.

Walne Ib^m adzunie
T o w a r z .  J> :ra ż  M o g ił P o la k lc h  B e h a t e r ó w
odbgdzie eig dnia 7 -września b. r. o g. 5 popoł. w lokalu 
Urz§du opieki nad grobami wojennemi ul. Legjonów 1.1, lip .

Porządek dzienny:
1. Wybory celem uzupełnienia zarządu.
%. Sprawozdanie kasowe.
3- c.an robot jesiennych.
4. Wnioski.
Ze względu na ważność spr-w, mających być poru­

szonych na posiedzeniu, zaprasza zarząd wszystkich człon­
ków i rodziny poległych do najliczn^ezegu jawienia sie.

W razie biaki kompletu Zebranie odbędzie si§ o 
godz. 6-tej tegoż dma. W y d ila ł .
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JJp, *t akób Owińaki
Pracowała deatystyczno - techniczni ul. Halicka 1. 21.

TJhj«LI wi
n kredytowa w Sokoło­

wie stowarzyszenie zare­
jestrowane z ograniczoną po- 
rgką rozwiązane zostało przez 
likwidacją przeto wzywa sig 
wszystkich wierzycieli do zgło­
szenia swych pretensji, Dnia 
kredytowa w Sokołowie.W...lk. 
kwidacji.

Kapelusze, czapki i  fu tra 
przyjmuje do odnawiania 

W .  A n i a ,  LWÓW, g ftim w tfa  i

x > o o o o o o o r o o o o o ® o o o o o c o o c o < g
I  Akcyjny Bank Hipoteczny %

we Lwowie.
F IL d E i E K ś P O Z Y T U R Y :

w  K r a k o w ie ,  w  S t a n i s ł a w o w i e ,
w  C z e r n io w c a c h ,  w  P o d w o ło c z y s k a c h , j
w  T a r n o p o lu ,  w  N o w o s le l l c y .

Kapitał akcyjay 30,000.000 ker. Rezerwy 21,629.100 kor.
K M I O B  W TJtKlASTir p r z y j m u j e  z g ło s z e n ia  u a  

5  p r o .  IS P o ls ic ą .  F o ż y c z & ę  P a ń s t w o w ą
ua oryginalnych warunkach 

kupuje i sprzedaje wszelk.e papiery wartościowe i monety po najdokładniejszym 
kursie dziennym, nie lieząc prowizyi

Z l e o e n i a  g i e ł d o w e
uskutecznia sig pod najprzystępniejszymi warunkami i udziela wszelkich in- 
formaeyj co do pewnej i korzystnej lokaeyi kapitałów. Kupony i wylosowane 
papiery .rartośeiowe wypłaca sig bez potrącenia prowizyj. U b e z p i e c z e n i e  

losów przed stratą z powodu wylosowania.
O d d z i u L  D e p o z y t o w y

przyjmuje wkładki na książeczki na rachunek bieżący i książeczki oszczędno­
ściowe począwszy od Mp, 300. Kwoty do Mp. 2000 wypłaca bez wypowiada unia.

Schowki Depozytowe
wynąjmnjc za opłztą roczną.

Przedruku nie płacii ly, J(£

K x x > o o o u o o t x > o o o o o o o o o o o o o < x x

JT H n p o ^
Polską Pożyczkę!

sąfrn Jćsfifę »ia»btóski«g»,


